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Rada Najwyższa ZSRR 


wśród żywiołowych owacji na cześć 


WIELKIEGO STALINA: 


rozpoczęła historyczną sesję na, Kremlu 


i a 
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IF zamieszczortym na łamach „Pra 
wdy“ artykule wsiępnyga pt. „Rada 
Najwyższa kraju socjalizmu” czytamy 
m. im: 


DNIU dzisiejszym nastąpi 

na Kremlu otwarcie pierw- 
szej sesji. wybranej w powszech- 
nym złosowanin 12 marca 19850 r. 
Rady Najwyższej ZSER. 

Podczas wyborów do Rady Naj- 
wyższej naród radziecki jeno- 
myślnie zaaprobował mądrą poli- 
tykę partii bolszewickiej, dał wy- 
raz miłości i oddaniu dla wielkiego 
Wodza i Nauczyciela, Towarzysza 
STALINA. 

Wybrańcy narodu radzieckiego, 
deputowani do najwyższego orga- 
nu władzy państwowej, zebrali się 
na pierwszej sesji Rady Najwyż” 
szej ZSRR; rozpoczyna Się ona Ww 
atmosferze olbrzymiego entuzjaz- 
mu patriotycznego, w -warunkach 
wspaniałych zwycięstw, odniesio= 
nych przez nasz kraj, kroczący 
niezachwianie drogą budownictwa 
komunistycznego. 

W wygłoszonym na zebraniu wy 
berczym w dniu 9 lutego 1946 r. 
historycznym przemówienin, Ta: 
warzysz Stalin wytyczył przed Par 
tią Komunistyczną, : przed całym 
narodem radzieckim program wal- 
ki o zbudowanie komunizmu w na 
szym kraju. 

Czerpiąc natchnienie z wskazań 
wielkiego Stalina, masy pracujące 
naszego Kraju, pod  kierowni- 
ctwem partii bolszewickiej, wal- 
czą ofiarnie o wykonanie z nad: 
wyżką płanów państwowych. 


Osiągnięte na wszystkich odcin- 
kach budownictwa gospodarczego 
i kulturalnego sukcesy napawają 
serca patriotów radzieckich dumą 
ze swej socjalistycznej ojczyzny, 
budzą w nich uczucia miłości i o©d- 

ania dla partii LENINA . STA- 
LINA. Uczucia te stanowią źródło 
twórczej energii i optymizmu, cech 
charakterystycznych dła naszego 
narodu, narodu - zwycięzcy, Naro- 
du - twórcy, 

Naród radziecki szczyci się swy* 
mi wybrańcami, deputowanymi do 
Rady Najwyższej ZSRR. W dniu 
dzisiejszym przedstawiciele wszyst 
kich specjalności, wszelkich rodza- 
jów pracy zbiorą się w salach wiel 
kiego pałacu kremlowskiego, Obok 
nowatorów produkcji przemysło- 
wej i rolniczej, obok twórców no* 
wych metod pracy, zasiadają no- 
watorzy nauki, wybitni przedsta- 
wiciele świata literatury i sztuki. 

Historia ludzkości nie zna do- 
skonalszych form prawdziwej lu- 
dowej socjalistycznej demokracji i 
siła demokratyzmu radzieckiego 
tkwi w jego głębokim, gruntew- 
nym i wszechstronnym charakte- 
rze ludowym, w żywej więzi łą- 
czącej rady z wielomilionowymi 
mastmi pracującymi, w rozwoju 
samodzielnej: twórczości mas na 
polu państwowości. 

_ Miłujące pokój narody na całej 

kuh ziemskiej słusznie upatrują 
w demokracji radzieckiej, w po- 
tężnym  mocarstwie radzieckim, 
niezłomną ostoję pokoju 1 przyjaź- 
ni między narodami, Związek Ra- 
dziecki wytrwale dąży do zacho 
wania pokoju ze wszystkimi pań- 
stwami, bezustannie walczy o po- 
kój przeciwko podżegaczom wojen 
nym. Madra Teninowsko - stali- 
nowska polityka zagraniczia, kon- 
sekwentna i zdecydowańa wałka, 
którą toczy ZSRR o pokój i wspól- 
pracę między narodami, zaskarbiła 
naszemu krajowi sympatię i po- 
parcie setek milionów Indzi we 
wszystkich krajach. 

POD KIEROWNICTWEM TO- 
WARZYSZA STALINA ZWIĄZEK 
RADZIECKI STANOWI AWAN- 
GARDĘ MAS PRACUJĄCYCH 
WSZYSTKICH KRAJÓW W ICH 
WALCE O TRWAŁY POKRÓJ, DE- 
MOKRRACJE I SOCJALIZM. ` 


MOSKWA, (PAP) — 


W poniedziałek o godz. 5 po południu 


rozpoczęła się w wielkiej sali pałacu kremłowskiego I sesja Rady 


Zwiezka Rady Najwyższej ZSRR. 


Na sali obecni byli przywódcy partii 
wicepremier Mołotow. 


radzieckiego — 


bolszewickiej i rządu 
sekretarz KC WKP(b) 


Malenkow, wieepremierzy Beria, Woroszyłow, Mikojan, przewod- 
niczący Prezydium Rady Najwyższej Szwernik. W loży dyploma- 


tycznej zajęli miejsca 


członkowie korpusu 


dyplomstycznego, 


przedstawiciele wszystkich krajów demokracji ludowej, w też licz- 
bie charge d'affaires Rzeczypospolitej Polskiej, Zambrowicz. 


jeden Z 


prezy- 
z 


Otwarcia sesji dokonał 
najstarszych deputowanych 
dent Akademii Nauk Ukraiń 
SRR — Palladin, W przemówieniu 
swym Paladin podkreślił niezwyxsły 
entuzjazm i jednomyślność, jaką na 
ród radziecki przejawił, wybierajac 
deputowanych do Rady Najwyższej 
w dniu 12 marca rb. 

Mówca wskazał na olbrzymie suk 
cesy, osiągnięte przez narody Związ 
ku Radzieckiego, realizujące pod kie 
rownictwem partii  bołszewickiej, 
pod przewodem wielkiego STALINA 
5-latkę powojenną. 

Mówił on o rozkwicie gospodarki 
i kultury ZSRR i o konsexwentnej 
i niestrugzonej walce, jaką: Związek 
Radziecki prowadzi na czsie całego 
światowego obozu demokratycznega 
o trwały pokój, 

Sukcesy osiągnięte przez mąsy pra 
cujące Zwiazku Radzieckiego-w dzie 
danie odbudowy i dalszego rozwoju 
Mame W WZ Z A R i a A 


Tow. Jan Izydorczyk 


` odznaczony orderem 


„Sztamidaru Pracy” 


WARSZAWA (PAP) — W związ- 
ku z 50 rocznicą urodzin i 33-leciem 
pracy politycznej i społecznej wybit- 
nego działacza robotniczego tow. am 
basadoóra Jana Izydorczyka — człon- 
ka KC PZPR, szefa misji dyplomaty- 
cznej R. P. w Niemieckiej Republice 
Demokratycznej — Prezydent Rze- 
czypospolitej v uznaniu zasług, poło 
Żonych w rewolucyjnym ruchu robot 
niczym i w pracy nad budową Pol- 
ski Ludowej — nadał tow. Janowi 
Izydorczykowi order „Sztandar Pra- 
cy* 1 klasy. 


gośpodafki narodowej — oświadczył 
Pelladin — dowodzą wymownie wyż 
szości systemu socjałistyczneżo nad 
systemem kapifalistycznym, 
Wszyscy uczciwi. ludzie widzą, 
jak niezwyciężoną siłę stanowi 
moralno - polityczna jedność spo- 
łeczeństwa socjalistycznego, bra- 
terska przyjaźń narodów państwa 
radzieckiego i wzrastający z każ- 
dym dniem patriotyzm radziecki. 

Narody przekonują się coraz bár- 
dziej, że jedna tylko droga prowadzi 
do wolności i szczęścia, do pokoju na 
całym świecie, Jest to droga socja- 
lizmu, 

Nasza wjczyzna socjalistyczna stoi 
na czele potężnego, międzynarodowe 
ga obozu pokoju. demckracji I socja- 
izmu. Obóz ten z każdym dniem co 
raz bardziej rośnie I krzepnie, ogar 


niając setki milionów ludzi i kroczy 
naprzód po niezawodnej, sprawczo- 
nej przez historię drodze. 

Akademik Paladin wskazał ra 
kraje demokracji ludowej Polskę. 
Czechosłowację, Bulgarie, Rumunię, 
Węgry i Albanię, które w Ślad za 
Związkiem Radzieckim wkroczyły 
ną drogę budowy socializmu, Pod- 
kreślił on epokowe znaczeńie zwy- 
cięstwa ludu chińskiego i doniosłe 
dla pokoju i postępu znączenie utwo 
rzenia Niemieckiej Republiki Demo 
kratycznej. 

Twórcą i organizatorem wszyst- 
kich naszych zwycięstw jest Wielki 
Stalin — oświadczył wśród niemil- 
knących oklasków Pałladin, — Imię 
Stalina na naszym sztandarze — to 
gwarancja zwycięstwa potężnego ru 


chu obrońców pokoju, 


Na propozycję gruby dęputowa- 
nych przewodniczącym Rady Związ 
ku Rady Najwyższej ZSRR wybrany 
został jednomyślnie przewodniczę- 


„Nie chcę dłużej służyć 
podżegaczom wojennym..." 


Korespondent Reutera w Berlinie 
prosi Niemiecką Republike Demokratyczną o schronienie 


BERLIN (PAP) — Kierownik ber 
lińskiero oddziału Agencji Reutera 
John Peet oświadczył w poniedziałek 
na konferencji prasowej w depsrta- 
mencie informacji Niemieckiej Repu- 
błiki Demokratycznej, że zrywa z 
centrałą londyńska, gdyż nie chce 
dłużej służyć 
podżegaczom  wojemtym, 

W obecności przeszlo 100 dzierńni- 
karzy niemieckich i zagranicznych 
Jobn Peet stwierdził m. im: 

„Jako  dzieanikarz zachodni 
stałem sie automatycznie narzę- 
dziem kontrolowanej przez Ame 
rykanów machiny wojeanej. Ja- 
ko patriota angielski, demosrata 


Depesza ZG ZMP 


do brygady młodzieżowej 


kop. „Bolesiaw Chrobry” 


WARSZAWA (PAP). — Prezydium 
ZG ZMP wysłało do brygady mło- 
dzieżowej z kopalni „BOLESLAW 
CHROBRY“, na ręce kierownika bry 
gady „ob, Mieczysława Kowalskiego, 
z okazji wykonania rocznego planu 
wydobycia w dniu 7 bm, depeszę 
gratulacyjną, w której czytamy m. 
imi 

„Wykonując roczny plan wydoby 
cia węgla w dniu ? czerwca br, od- 
nieśliście zwycięstwo na waszym od- 
cinku walki o pokój i socjalizm, za- 
daliście nowy cios wrogom naszej tu 
dowei ojczyzny. 


angloamerykańskim | 


i 


i zwolennik pokoju nie morę dłu 
żej kroczyć tą droga”. 

Peet podkreślił, że powziął swą de 
cyzję pa głębokim namyśle. Ostatnim 
faktem, który, zaważył na jego decy= 
zji były „kłamiiwe i podżegające do 
wojny doniesienia prasy zachodniej o 
wspaniałej manifestacji pokojowej 
młodzieży niemieckiej w Berlinie“. 

Peet zakomunikował również, że 
zwrócił się do rzadu Niemieckiej Re- 
publiki Demokratycznej z prośbą 0 
udzielenie mu azylu, 


wano — 


Nasza ankieta jubileuszowa 
 — c Z A 0 0 z 


W odpowiedzi zgłaszającym pytania 


Ogłoszenie „jubileuszowej* ankiety 
wielkie zainteresowanie wśród naszych czytelników. 

Już wczoraj otrzymaliśmy szereg zapytań, dotyczących Ści- 
ślejszego określenia warunków ankiety. I tak np. dia czytelni- 
ka, ob. Antoniego Majkowskiego, nie jest jasne, czy do wypo- 
wiedzi należy dołączyć jeden kupon uczestnictwa w ankiecie, 
czy też wszystkie, które będą zamieszczane co dzień, do dnia 
25 bm. Oczywiście, że wystarczy jeden dowolny kupon jako za- 
łącznik do wypowiedzi, która zawierać może dowolną ilość stron 
czy kartek rękopisu, luh maszynopisu. - 

Zapytywano nas również o termin nadsyłania wypowiedzi. 
Otóż wypowiedzj można nadsyłać już od dnia ogłoszenia an- 
kiety, bez oczekiwania na jej zakończenie, 

Co do nagród — bo i o tę sprawę sie w redakcji informo- 
ilość ich jest znaczna 
wszystkich krytycznych i twórczych wypowiedzi. 


cy moskiewskiej rady delegatów lu 
au pracującego deputowany Jasnow. 

Z kolei, zgodnie z wnioskami wnie 
sionymi przez poszczególne szuby de 
putowanych, na zastępców przewodni 
czacego Rady wybrani zostali sekre 
tarz KC KP(DJU deputowany Kiri- 
czenko. wicepremier rzadu RFSRR, 
deputowana Zujewa. sekretarz KC 
KP(b) Litwy deputowany Snisczkus 
oraz deputowany Uzbeckiej SRR — 
Nijażow. 

Po Utchwaleniu regulaminu obrad 
Rada jednomyślnie zatwierdziłą na- 
stępujący porzadek dzienny sesji; 
wybór komisji 
mandatowej 
wybór stałych komis: Ra- 
dy 
zatwierdzenie dekretów Pre- 


ad 


zydium Rady Najwyższej 
ZSRR. wydanych w okresie mię- 
dzy sesjami 
4 wybór Prezydium Rady Naj- 
wyższej ZSRR 
5 utworzenie rządu, to jest Ra 
dy Ministrów ZSRR 
6 zatwierdzenie budżetu pafi- 
stwowego ña rok bieżacy 
oraz sprawozdania z wykonania 
budżetu zeszłorocznego. 

Po wyborze komisji mandatowej 
oraz 3 stałych komisji: komisji wnio 
sków ustawodawczych, phudźetawej i 
spraw zagranicznych  ponłiedziałzo- 
we posiedzenie Rady Związku zoesta- 
ło zamknięte. 


SIĘ? 


OLOS ROBOTNIOZY 


Stosownie do uchwały Rady Ministrów w sprawie akcji żniwnej i- 


omłotowej w r. 1350 — w Państwowych 


Maszynowych wre wytężena praca 


i Spółdzielczych  Ośrodkach 
nal remontem maszyn, 


Na zdjęciu — robotnicy PGR we Lwówku, Władysław Myszko i An- 


toni Grajek, montują szybkobieżne kosiarki, 


Foto AR. 
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Polskiego Komitetu 


manifestację, związaną Zz 


Na zakończenie akcji potdpisowej 


i a 
bm. uroczyste zebranie 
Obrońców Pokoju 

WARSZAWA (PAP) — We wszystkich 
imponujące manifestacje na zakońezenje akeji 
Apelem Sztokholmskim w skali wojewódzkiej. 

Komitet Wykonawczy Polskiego Komitetu 
z organizacjarai masowymi organizuje na dzień 
zakończeniem akcji podpisowej w Polsce. Mite 


województwach odbyły się 
zbierania podpisów pod 
Obrońców Pokoju Wwra7 


17 bm. wielką krajową 


nifestacja ia odbedzie się w sali Rady Państwa i wezmą w niej udział 


najwybitniejsi przedstawiciele świata 


tej Polski. 


pracy. nauki, kultury i sztuki z ca- 


Na tym uroczystym zebraniu złożone hędą sprawozdania z przebiegu 


akcji bodpisowej 5 
go województwa. 


Zapowiedź tej uroczystości wywołała 


Polsce praz ziożone bedą meldunki delegacji z każde- 


wiełkie zainteresowanie we 


wszystkich sferach społeczeństwa, o czym świadczy liczny napływ osób 
do Polskiego Komitetu Obrońców Pokoju, starających się o karty wstępu 


na tę uroczystość. 


Chiebem, solą i pieśniami 
witają chłopów polskich 
koichożmicy Ukrania 


MOSKWA. — Uczestnicy wyciecz | 


ki chłopów polskich. przebywający 
w obwodzie kijowskim, zwiedzili 11 
czerwca kołchoz im. 1 Maja w rejo- 


nie pereżasławskim, 


Chłopów pól- 


skich przyjęto w tym kołchozie z 0- 
gromną serdecznością, powitang Ich 
pieśniatni, spotkano chlebem i solą. 


Zwiedzając ten kołchoz — chłopi 


polscy raz jeszcze przekonali się, ca 
daje wśpólnś, solidarna i ofiarna 
prata, i 


Kołchoz im. 1 Maja, który przed 


wojną wyróżniał się wysoką kulturą 


rolna i hodowlaną, został przez, cofa 
jące się hordy hitlerowskie zniszczo- 
ny w sposób barbarzyński, 

Jednak dzięki współnej, wyłężo= 
rei pracy i pomocy władzy radziec- 
kiej — kołchoż im. 1 Maja dźwianął 
sie z ruin, odbudował i osiągnął zna 
czne sukcesy w. dziedzinie uprawy 
roli i hodowłi bydła. Obecnie kof- 
choz posiada około 300 sztuk bydła 
rogatego, 130 koni, 338 świń, ponad 
2,200 sziuiz drobiu, Kołckoźnicy uzy 
skują przeciętnie 25 kwintal zboża z 
hektara. 


Rząd NRD zatwierdził deklarację 


o wytyczeniu granicy pokoju na Odrze i Nysie 
Wymiana pism między premierem Grotewohlem i premierem Gyrankiewiczem 


WARSZAWA (PAP) 


Rady Ministrów Niemieckiej Republi | one przyjazna í 
ki Demokratycznej, Otto Grotewohl | chu narodami i wzmocn s 


Prezes, 'tycznej oraz podkreśla, 


że utrwala 
współprace między 
vbóz poko 


wystosował pismo do prezesa Rasy | ju. W zakończeniu swojego listu pre 
Ministrów — tow. Józefa Cyrankie- | mier Gyrankiewicz daje wyraz uzna- 


Młodzież GSR manifestuje swą wierność 
dla obozu pokoju i socjalizmu 


wiczą z zawiadomieniem, że rząd Nie | 
mieckiej Republiki 
na posiedzeniu w dniu 8 czerwca 1950 
r. zatwierdził deklarację w sprawie 
wytyczenia ustalonej i istniejącej nie 
naruszalnej granicy przyjaźni i po- 
koju na Odrze i Nysie Łużyckiej oraz 
układy zawarte dnia 6 czerwca 1950 
r. pomiędzy rządem polskim a delega 
cją rządową Niemieckiej Republiki 
Demokrażycznej. 


. 

Premier Grotewohl podkreśla: do- 
niosłość układów i deklaracji, które 
utrwalają przyjazną współpracę naro 
du polskiego i niemieckiego i wzmo= 
cenią światowy obóz pokoju. Za owo- 
cna pracę w przygotowaniu tego 
dzieła współpracy premier Grotewohl 
i wszyscy członkowie rządu Niemie- 
ckiej Republiki Demokratycznej wy- 
rażają podziękowanie premierowi CY 
renkiewiczowi oraz: rządowi polskie 
MU. 
W odpowiedzi na powyższe pismo 
premier Cyrankiewicz wystosował 
list do premiera Grotewohla, w któ- 
rym wyraża zadowolenie z zatwier- 
dzenia deklaracji i układów przez 
rząd „Niemieckiej Republiki Demokra 


„Głosu* wzbudziło 


i wystarczy do premiowania 


Demokratycznej | 


nia dła postawy rządu Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, w związ 


ku z jego nelnym zrozumieniem da- 
niosłości deklaracji i układów ZA» 
wartych dnia 6 czerwca 1050 r. 


PRAGA (PAP) — Na zakończenie 
pierwszego zjazdu Związku Młodzie- 
ży Czechosłowackiej odbył się wielki 
wiec, na którym przemawiali: pre- 


mier rządu czechostowackiego — Za 
potocky, . wicepremier i minister 
sprąw zagranicznych — Siroky oraz 


Wielki wiec w Berlinie 


przeciwko prześladowaniu 


bojowników 0 pokój w USA 
BERLIN (PAP). W Berlinie 
odbył się w niedzielę potężny wiec na 
znak protestu przeciwko peześlado- 
waniu bojowników o pokój w Sta* 
nach Zjednoczonych. 

Do zebranych przemówili m. in. 
przewodniczący Wolnych Niemiec 
kich Związków Zawodowych Wielkie 
zo Berlina — Adolf- Deter, wiceprze 
wodnicząca Najwyższego Sadu Nic- 
mieckiej Republiki Demokratycznej 
— Hilda Weniamin, sekretarz berliń 
skiej organizacji Niemieckiej Socjali- 
stycznej Partii Jedności Ernst Hof- 
man, znany pisarz Arnold Zweig i 
dyrektor Urzędu Informacji Niemiec 
kiej Republiki Demokratycznej 
Gerhard Eisler. 

Uczestnicy wiecu uchwalili rezolu- 
cję, wyrażającą stanowczy protest 
przeciwko prześladowaniom bojowni- 
ków o pokój w Stanach Zjednoczo- 
nych i domagającą się natychmiasto 
wego zwolnienia ż więzienia 11 przy 
wódców amerykańskiej partii komu- 
nistycznej. 


A 


przewodniczący Zwiazku Młodzieży 
— Hejzlär. 

Mówcy podkreślili, że zjazd Związ 
ku Młodzieży Czechosłowackiej był 
potężna manifestacją wierności mło: 
dzieży wobec obozu pokoju i socja- 
liżmu, jak róvnież wyrazem bezgra- 
nicznego oddania i miłości młodych 
Czechów i Słowaków wobec Związku 
Radzieckiego oraz wodza i nanczycie* 
la młodzieży i wszystkich ludzi pra- 
cy — JÓZEFA STALINA, 

Po wiecu odbyła się wielka mani- 
festacja, w której wzięli udział nie 
tylko członkowie Zwiazku Młodzieży 
Czechosłowackiej, lecz także liczne 
delegacje stołecznych zakładów pra- 
cy. i 


Kupon uczestnictwa 


w ankiecie 
„Głosu Robotniczego” 


p. t. 
„Co chciałbym 
widzieć na łamach 


naszej gazeły“ 
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Ruch obrońców pokoju, ogarniają* 
cy cały świat, nubiera coraz większe 
go rozmachu i coraz doskonalszych 
form organizacyjnych, staje się ru- 
them naprawdę masowym, ogólta- 


narodowym. Wysunięte przed dwoma 
miesiącami nu sztokholmskiej sesji 
Stuleśo Komitetu Światowego Kons 


gresu Obrońców Pokoju żądanie za” 
kazu broni atomowej, jako narzędzia 
źustruszania masowej zagłady ju- 
dzi, zadanie rozciągnięcia ścisłej koń 
troli nad wykonaniem tego postano- 
wienia oraz żądanie użnańtia za zbró 
dniarza wojennego tego rządu, który 
pierwszy broń tę zastosuje, staje się 
Zydaniem milionów ludzi nu całym 
świecie. 

Na odbytej niedawno w Londynie 
plenarnej sesji Biura Stałego Komi- 
tetu podkreślono, że pod  Apelem 
Sztokkolmskim zebrano już ponad 
100 milionów podpisów. Ludzie baj- 
1óżnarodniejszych poglądów uświa- 


damtiają sobie coraz bardziej stra- 
szliwa groźbę, która zawisła nad 


światem, a jednocześnie dostrzegają 
możliwość zapobieżenia temu niebez- 
pieczeństwu. Apel Sztokholmski pod: 
pisują wybitni działacze społeczni t 
polityczni (Francja — minister fi- 
nansów Petsche, Włochy — b, pre 
mierzy Vittorio Orlando, "Francesco 
Nitti, Meksyk = b. prezydeńt Laza- 
rb Cardenas i inni), członkowie aka” 
demii nauk, pisarze, duchowni kato” 
tey i protestancey oraz przedstawi: 
ciełe innych kościołów, artyści i mii- 
strzawie sportu. Ośrodki kierownicze 
takich masowych organizacji między 
nurotowych, jak Świntowu Federa- 
cia Związków Zawodowych, Świat 
wa Federatia Młodzieży Demekraty- 
cznej, Miedzynarodowa Demokratycz 
na Federacja Kobiet, podpisały Apel 
Sztokholmski i wezwały członków 
gwych organizacji do udziału w kam 
panii zbierania podpisów. Apel ten 
popario inż Zjednoczenie Wolnych 
Niemisckich wiazków Zawodowych, 
Woina Młodzież Niemiecka i inne 
masowe organizacje. Pod znakiem 
walki o pokój przeszedł Miedzynaro 
dowy Dzień Dziecko. 

W wielu krujach Slobtym echem 
odbiła się deklaracia Międzynarodo” 
wego Czerwonego Krzyża, fawólują: 
cezo do zakazu bomby atomowej. 

Wutka w obronie pokoju nie jest 
i nie może być sprawą jnłiejś jeńmej 
triko partii, organizacji, czy też Eru 
p fidngści jedhego lub kilku kra* 


dw. Jest to sprawa dalej po lępo 
wej ludzkości, wszystkich ludzi, beż 
różniey haradówaści, plé sytiacji 
społetznej, przekońoń mó jan i 
wyztaałi = sprawa wszystkich lilzi, 
którzy prugną pokoju, którzy fote" 
piaja wojny: przynoszące Gliierć i 
uniszczeńie,  Wybpuwiadać się prze” 
tiwko zukuzówi broni atomówej nio 
ta tylko ci, którzy pałaja mierawiscią 
do ludzi, tylko wrogowie ludzkości. 


Apel Sztakkolmski postawił prze | 
każdym dzimłaczem spólecztym i kuti 
turalnym, przed wszystkimi partis- | 
mi i ofganizecjami, przed sumieńietn | 
każdego człowieka najdonioślejsze DY 
tanie współczesności: w obronie po” 
koju i życia czy tež w imię wojny i| 
zniszczeńiń? Tertium non datur! 0d 
tego pytania nie wolo się uch$lić, 
alhowiem odpowiedzi nań dāmatajs 
się narady, albowiem otyowiedzi wy 
maga logika wydarzeń: 


Rzeczą najważniejszą w rozwijsją 
cej się obecnie kamnami zbierania 
podpisów pod Apelem Sesji Sztok- 
holmskiej jest to właśnie, że khżdy 
robotnik, chlop, rzemieślnik, wszyste 
kie parlamenty i Ugrupowania pärla 
mentsrne, akademie natik i ich od- 
działy, kierownicze ośrodki zwiążków 
zawotńowych, zrźeszeń pisarzy, Hżia- 
laczy fniłury i innych organizacji 
społecznych — wszyscy  tZłonkowie 
tych ośródiów kderowniczych, którzy 
uczciwie d4ża do umotwienia pokoji, 
wifi złożyć swe podpisy Dol AG 
lem Sztókltólmskim. Ci zaś, którzy 
odmawiają podnisknia tego wezwania 
dü pokoju i bezpieczeństwa narodów, 
miechaj publicznie, otwarcie wytlu- 
ñtacza, dlaczego odmtwialją pódnisa- 
nia tego najważniejszego dokumentu 
współczesności, 


Publiczne przedyskutowanie, * 
obliczu wszystkich narodów, żądania 
zakazi broni atomowej przyczyni się 
do umocnienia pokóju na całym świe 
cie, ujawni znikoma garstkę imperii- 
listycznych ltdeżereów i ich achot- 
ków, którzy  przygotówiija nową, 
krwawą frei 


Dyskusja taka rożwija się jaż w 
szeregi krajów. We Francji obrońcy 
pokoju, którzy wezwali do podpisa* 
nia Apelu Stałego Komitetu wielu 
działaczy politycznych, toczą publicz 
na dyskusje, 2 tymi, którzy odmawia 
ją podpisania Apelu. W innych źno* 
wu krajach chbrońcy pokoju domaga* 
ja sie złożenia publicznej deklaracji 
od tych, którzy odrzucają Apel Sztók 
hoimski. 


Publiczne przedyskutowanie zagad 
nień obrony pokoju nie tylko ujawni 
tych, którzy przygotowują wojtię, 
lecz przyczyńi się również do fdz- 
wiania wielu uprzedzeń i błędnych 
poglądów wśród uczciwych ludzi, otar 
manionych propaganda imperialisty" 
ennych pońżejgzczy wojeftnych. Dzię* 
ki temu ebóz pokoju stanie sie jesz" 
cze bardziej zwarty i zorganizoWwa= 
ny, a narody przekonają się naocznie; 
że podżegacze do nowej Wojny Sta* 
nowia jedynie znikoma garstke awan 
turników, którą wspólnym wysiłkiem 
narodów można i należy okiełznać. 

Pod tym względem doniosłą rolę 
moga odegrać dtiałacze  polityeżni, 


w obromi 


dziennikarze, pisarze, działasze róż 
nych organizacji i ugrupowań, którzy 
podpisali Apel, precyzując tym sa 
mym swój ałostnek do zagadnień fo 
kojn i wojny: Źwrucająe się z wezwa 
niem do innych dziułaczy, ugrupowań 
i organizacji, którzy nie podpisnii 
jesźcze Apelu Bztoklolmskiego, põ- 
mogą ori nie tylko sprawie pokoju 


na całym świecie, pomogą ©ni rów“ 


nież tym działaczom i ugrupowa- 
niom w sprecyżowaniu swego 5losin 
ku do zagadnień walki o pokój. F 


W Bułgarii, na Węgrzech w Rut 
munii, Czechosłowacji, Polsce, w Ni 
mieckiej Renublice Demokratycznej 
i w wielu innych krajach prawie ca- 
ła dorosia ludność podpisała już 
Apel Sztokholmski. Akcja zbierania 
podpisów rozwija się w Koreańskiej 
Republice Ludowej. Naród chiński, 
który wyzwolił się spod jarzma im- 
perialistycznego, z entttzjazmem u 
czestniczy wraz ze wszystkimi -uiłd- 
jgtymi pokój narodami w wielkiej 
bitwie w obronie. pokoju. Utworzowe 
w toku tej kampanii tysiące Komite- 
tów Obrony Pokoju po zakończeniu 
zbierania podpisów nie tylko nie za* 
przestają swej zaszczytnej działał: 
ności, lecz wręcz przeciwnie, wznta- 
gają jy i winny ją wzmóc jeszcze 
bardziej. 


Kampunią zbierania podpisów votl 
Apciem Sztokhołniskim podniosła 
świadomość polityczną najszerszych 
mas ludowych, wzbudziła wsród nich | 
zdinteresówanie wydarzeniami migi 
dzyntarodówymi i włączyła je du bez | 
pośredniej walki o pokój, W tych 
warunkach było by niewybaczalnypi 
błedem osiabiać w jakimkolwiek badź 
stopniu dzialalność Komitetów Obra 
ny Pokuju, tym: bardziej, że walka à 
pokój zaostrza się, że wzmożenia 
kampanii zbierania podpisów wyma” | 
säja przygotowania do Il Kongresu 
Obrońców Pokoju, który odbedzie się 
w Gèni (Włochy) w drugiej poło* 
wie października 1950 r. 


Komitety Obrony Fokoju powołane 
sa do informowania zwojefaików po 
koju o walce w obronie pokaju nie 
tyłko we własnym kraju, lecz rów- 
nież w innych krajach, Komitety O- 
brony Poakoju w walce tej nie po 
zwólą sobie na żadną pauze, ña żad: 
Hg przerwę, albowiem wymaugują Le* 
go interesy wsząęatkich narodów, 


Londyńska sesja Biura Stalego Ka 
miitetu w rezolucji swej zwraca sią 
à apelett dla tych wszystkieh, którzy 
wypowiedzieli sie wyteźśnie zg maká“ 
zem broni atomowej, „aby wzmoógli 
i połączyli swe wysilki, aby organi” 
kawali krzyjncielskie współzawadńe 
titwo wszystkiech obrońców  pokofu. 
Przyklad takiego wspólzawodnictwa 
daje już demoktutyrenu | młodzież 
włosku, francusku i niemiecki 


Obrońcy pokoju poprą apel londyń- 
skiej sesji Stałego Komitetu w spra 
wie przeprowadzenia kampanii fa 
rzecz utwofzenia Międzynarodowego 
Funduszu Obrony Pokoju. 

W ostatnim czasie śwłatowy ruch 
obróńców pokoju osiagnal poważne 
sttlicesy. Pomimo krwawych represji 
pódżegaczy wojennych, walka w obro 


_ROZSZERZAĆ i POGŁĘ 


e pokoju 


nie pokoju przybiera na sile we Fran 


cji i Włoszech, w Anglii tw USA, w 
Ameryce Łacińskiej jw  Austrajii. 
Obestie nawet prasa burzuszyjna 


źitazona byłu przefwać „spisek mil 
częńła* i przyznać, że o „pókoju mů 
wi się wszędzieć. © pokoju saczął 
mowić również Truman. Ale jak %n 
mówi u pokoju? Po pierwsze grozi 
„zastosówańiem bomby atomowej w 
imię pokoju”, po wtóre, mówiąc a 
pokoju, prósi jednocześnie kongres o 
wyńsygnawanie olbrzymich sum na 
uzbrojenie satelitów amerykańskich 
w Huropie: 

Muskujyc się gadaniną o „pokoju“, 
trumanawie i churchiliiowie w rzeczy 
samej wzmagają przygotowania do 


agresywnej wojny. Od  bezczeltego 
pogwałcenia granicy radzieckiej 


przez amerykański samolot wojsko? 
wy „B-29* do histerycznego wrzaski 
reakcyjnej prasy angielskiej.w związ 
kt z przepłynięciem przeź kanał lua 
Mnnuche radzicekich statków rybat- 
kich, od histerii pewnege ministra 
szwajcarskiego, który wezwał mnie 
dawno gospodynie beraeńskie da gro” 
madzenia zapasów „żywności na wy* 
padek wojny, do potwornej prowoka- 
cji rządu brytyjskiego, który Gpraco* 
wał niedawno plany ewakuacji setek 
tysiety dzieci z Londynu na praowin- 
cję, przebicen jedna linia —= linia 
pońsycznia histerii wojennej. 

i tych warunkach obowiazek 
wszystkich ttczciwych ludzi, którym 
alrogi jest pokój oraz przyszłość po- 
stepu i cywilizacji, polega na tym, 
aby ustokrotnić wysilki w Walce o Jo 
kôl, aby wykorzystać i moypierać Bo 
jown inicjatywę mas. 


IAĆ RUCH 


Obronie pokoju = sprawie, obcho 
dzątej wszystkie narody — poświęcają 
obeemie wszystkie swe siły, całą enor 
wię najbardziej zahartowani i 6tważe 
mi bojówaicy o pokój na calym świe 
cie, Jakimi były, są i będą partie ka 
umanistyczne i robotnicze. Demasku- 
ją ane kłamstwa agentów imperial" 
amü o fatalnej nieuchrofitości wój* 
ny, wależą przeciwko  niedotenianiu 
tiebezpieczeństwa wojny, które pro 
wadzi do demobiliżaeji obrońców po- 
koja i pomaga jedynie agresoroni. 
Wykazują ofe ludom, że siły pokoji 
zńiacznie przewyższają siły podżega” 
czy do nowej wojny. Zwatcie i zor“ 
gańizówanie powstając do walki w 
obronie pokojn, narody. ndaremnią 
zbyędnicze płsny imperialistów. 


(„0 trwały pokój, o demò- 
krację ludowa“) 


” 


1 dzieckiej, 


T +4) x Mekka Lagi i Nr Ief 


„New York Times“ pisze, że minister Acheson nie ustaje 
w próbach stworzenia tzw. „wielkiej 


czwórki* = aniyra- 


„Wielka GZWór ka” 


po — amerykańsku 
Rys. B. Jefimow. 


USA tłumią rozwój handlu w Europie 


— stwierdza przedstawiciel ZSRR -Arutunian 
na sesji Europejskiej Komisji Gospodarczej ONZ 


GENEWA (PAP) — Na sesji. Bu- 
ropejskiej Komisji Gaspodareżej ONZ 
toczyła się dyskusja nad sprawożda- 
niami poszczególnych komiyetów. 

Podczas dyskusji nad Ssprawozda- 
niem komitetu dia rozwóju handlu 
między krajami europejskimi delezn- 
cja radziecka wystąpiła z propozycją 
podjecia środków orzeciwka dumpin- 
gowi amerykańskiemu na rynkach 
europejskich oraz przeciwka stosowa 
nej przez USA oraz w  fhiektorych 


krajach marshallowskieh, znajdują” | cy Zachodnie tracą z powodu ogra- 


tych się pod naciskiem USA, — dys 
kryminacji w handiki ze Związkiem 
Radzieckim i krajami demokracji Hi- 
dowej. 

Zarówno Gyskryminacja, uprawia- 
na przez Stany Zjednoczone wobze 
krajów Furopy Wschodniej, jak i 
dumping — stwierdził przedstawiciel 
ZSRR, Arutuhian — pogarszeją sy- 
tuację. gospodarczą Europy Zachod- 
nici, Arułunisn zszfaczył, że Niem- 


W trosce o naimłodszych obywóteli 
Z O O i 


1.126 tys. dzieci robotników I chiopów 


skorzysta z wczasów letnich w roku bieżącym 
13 miliardów zł. wyasygnowało Państwo na akcję. kolonijną 


WARSZAWA (PAP). — 1.126 tys, 
dzieci robotników ji chłopów <podzi 
iw bieżącym raku wakacje letnie na 
kołoniach, półkolońiach i obozacii 
harcetskich, 

Na akcję wczasów ietnich dla dzie 
ci wyasygfiówano w bieżącym toku 
13 millardów zł z funduszów Mini- 
stefstwa Oświaty oraz a Fuńdtszu 
Akcji Socjalnej poszczególnych przed 
siębiafstw. Sumy te pozwola na gia 
znie lepsze niż w latach ubiegłych 
wyposażenie punktów kolonijiych w 
urządzeńia mieszkalne, W sprzęt spur 
towy, urządzenia świetlicowe, bibiio 
teki ifp 

13 tys. punktów wazasów letnich 
dla dziect i młodzieży = jakie two- 
rzone będą w br. — rozmieszczono W 
ten sposób, aby umożliwić deieciomi 
z miast poznanie życia i pracy wsi 
zaś dzieciom wiejskim = życia i pra 
cy robotników w miastach, 

Dzieci z miast spędzą wózasy w 
miejscowościach, w których znajdu= 
ja się Państwowe Gospodatstwa Rol 


ne. spółdzielnie produkcyjne, wzgię” 
dnie obiekty przemysłu rolnego. 
Dzieci wiejskie w czasie wycieczek 
do miast zwiedzą fabryki, kopaliiie, 
muzea ibp: z 
Specjalną. uwagę zwrócono ħa u- 


ma zakup 
punkiów wczasowych 


powszevhnienie sporia i wychowania 
fizycznego wśród młodzieży. 


M. in. wyasygnowano 120 miin. zł, 
sprzętu sportowegu dia 


Produkcja energii atomowej we Francji 
pod kentrolą amerykańskich popalaczy świata 


GENEWA (PAP) = Ukazujący się 
w Paryżu tygodnik  „Humamite- 
Dimanche“ omawia pobyt we Francji 
b. przewodniczącego amerykańskiej 
komisji energii atomowej Lilientahla 
i stwierdza, że przybył on do Euro: 
py w charaklerze „wędrownega dm= 
basadora' prezydenta Trumana dla 
spraw enefgii atomowej. 

Lilientahl — pisze  „Jfumanile* 
Dimanche“ — jest takim samyfu „am 
basadoreń wądrownym bomby atga 
imowej', jak Harriman = „ambasas 
dorem wędrownym planu Marshalla", 


Prezydent Wilhelm Pieck i premier Grotewohl 


zwiedzają w Berlinie wystawę „Dziecko w Polsce" 


BERLIN (PAP), = W dniu 12 bri: 
Ww reprezentacyjnej Sali Kolumniowsej 
gmachu rządu Niemieckie Basy y 
ki Demokratycznej w Berlinie, udd- 
kurowańej barwami polskimi | de" 
moktatycznych Niemiec = nastąpiło 
otwarcie wystawy pod tiażwą „Dzieć 
ko w Polsce" 


Na otwarcie przybył: orezydent 
NRD — Wilhelm Pieck, premier Ot- 
to Gtotewsni, wicepremier Nuschko, 
ministrowie, członkowie kofpisu dy 
plematyczhego oraz liczni przedsta* 
wioiele społeczeństwa, 

Zebranych powitał sekretarz gene= 
tainy Niemiecko = Polskiego 'Vowa- 
rzystwa — Kar] Wloch, po czym za= 
brał głos premier Grotewóhl. 

Przypominając w Ewon przemó* 
wieńiu barbarzyńskie posunięcia hi 
tierowdów, które w fezultacie przy- 
niosły straszliwe spustoszenia Wśród 
najmłodszego pokolenia polskiego w 
latach wojny, premier Grotewoh] wy 
mienił fakt przymusowego wysłana 
200 tysięcysdzieci polskich na roboty 
do Niemiec, Z liczby tej zaledwie 22 
tysiace dzieci powrócho do ożczyżny 
— powiedział Grotewohl. — W tym, 


co jest bardzo chardkierystyczna „| 


z obszarów wchodzących obejnie w 


skład Niemieckiej Republiki Demo- 
kratycznej 20 tys, a z Zaonodnich 
Niemiec tylko 3 tysiące, 

Gdzie jest reszta polskich dzieci, 
dla jakich to ciemnych powodów od 
powiedzialie czynniki na zachodzie 
tumiemożliwiają powrót ich do Fél- 
Bki? = pyia premier Gralewonl, 

Wśród oklasków całej sali yremier 
Grotewohl zakóńczył preemówienie, 
wyrażając Życzenie, aby Stosunki 2 
ludówą, demokratyczną Polską ža: 
dieśniły się 


jak najbardziej i god= | wionym eks 


niósł wielkie znaczenie, jakie dla 
dzieła tego mieć będzie zbliżenie mię 
dzy młodzieżą obu krajów. 
Uroczystość żakóńczona została wy 
stępem chóru młodzieży szkolnej, 
który wykonał szereg pieśni miodzie 
żowych, bo czym zaproszeni gOŻCIG 2 
pfezydeńtem Pleckiem na czele, 5- 
prowadzan; preeż członków WTowa* 
rzystwa Niemiecko » Polskiego = 
zwiedzili sala wystawowe, przygią- 
dając się z zainteresowaniem wysta= 
pónatom. 


u Jessup „ambasadorem wędrowftym 


dla satiw Dalekiego Wschodu”, 


Jak wynika z dokumentów, znajdu= 
jących sią w naszym posiadaniu — 
pisze dalej „Humanile=Dimanche — 
Lilientahl Ma zająć się we Francji 
„czikowitąę reorganizacją" komlsaria- 
ta dla spraw enefgii niomowej — czy 
li innymi słowy, całkowitym pódpo- 
rządkówaniem produkcji energil ata 
mmowej wa Francji amerykańskim pod 
łeqgaczom wojennym, W taki sam spo 
sób francuski szłab główny został 
podporządkowany deherałowi  Bra* 
dieyowi a gospodarka francuska — 
kontroli Harmans, 

W tych warunkach — stwierdza w 
zakończeniu tygodnik — usunięcie 
profesora dJollof<Curie ze stanowiska 
p ola komisarza diś spraw ener 
gli atomowej nabiera specjalnego 
znaczenia, y 


ziczenia übrotów handlowych z Suro 
pa Wschodnią — przeszło 655 milio- 
ńów dolarów ročznie. 

Omawiajzc propozycje sekretaria- 
tu Europejskiej Komisji Gospodar- 
czej ONZ%w sprzwie rozszerzenia sto 
sutków handlowych między Earovą 
Wschodnią a Zachodnia Arużunian 
Gświadezyi: 

Związek Radziecką wita inicjatywę 
sekretariatu. Perspektywy rozwoju 
handiu między krajami Europy 
Wschodniej i krajami Európy Zas 
chodniej ulegają poprawie. Romitet 
dla rozwoju handlu ma przed sobą 
poważną przyszłość. 

Repreżentanej USA i Wielkiej Bry 
tanii w krótkich oświadczeniach usi 
łowali uzasadnić politykę dysktymi- 
nacji w handlu. Beicgat Jigozławii w 
przemówieniu pełnym insynuacji pod 
adresem krajów demokracji łudowej 
usiłował odwrócić uwagę od zarzu* 
tów, wysuniętych przeciwko imperia 
listom nmerskańskim. . 

Dywersyjne oświadczenie jego spot 
kalo się » należytą odprawa delegata 
radzieckiego, delegata (polskiego i 
przedstawicjeli innych krajów demo- 
Kravji Judowej: 

Delegat polski zaznaczył, ŻE Wwzo- 
rem wspólprney międzynarodowej, 
opartej na zasadzie równości i posza 
nowania suwerenności — jest współ- 
praca gospodarcza między ZSKIŁ a 
krajami demokracji ludowej. 


Delegat polski demaskuje 
dywersyjne wystąpienie 
delegata tltowsklego 
W dalszym ciągu swego przemo” 
wienia dr Suchy wystąpił przeciwko 
dywersyjnenu przemówieniu delega- 
ta titowskiego, Mówca stwierdza: 
Kiika tHtowska świadomie sabotowa- 
ła układy ze Związkiem Radzieckin 
i krajami demokracji Iidowej. Tych 
fuktów nie zmienią żadne kłamliwe 
oszczerstwa, Wyglaszana przez dele- 
gata titowskiego, który jest marione 

tka delegacji amterykańskiej. 


Klasa robotnicza Austrii 
jest jednolita w swym dążeniu do gokoju 


WIEDEŃ (PAP), — 11 czerwca br., polskiego Leona Kruczkowskiego, mi 


austriacki kongres obrońców pokoju 
kontynuował swe obrady. Uczestnicy 
kongresu przyjęli gorącą owacją 
pezyoyiyeh ha kongres obrońców po= 
oju == Jeana Laffilte'a, radzieckiego 


pisarza Anatola Softonowa, pisarża 


Spekulanej i łapownicy w rządzie tle Giasperiego 


Przywódcy włoskiej partii chrześcijańsko - demokratycznej 
złodziejstwa i nadużycia 


oskarżeni o 


RZYM (PAP), — Wioska’ opiuia 
pobliczna oburzona jest skandalem 
korupcyjnym. kompromitującym po= 
ważnie frakcję parlamentarną partii 
chrześcijańsko - demokratycznej ð- 
raz jej przedstawicieli w rządzie, 

Przewodniczący Zwiążku b. Kom:= 
baiantów, chrześciiańsko - demokra- 
tyezny poseł Etfore Viola, oskarżył o 


W 6 rocznicę bestialskiego czynu 
hitlerowców w Oradour sur Giane 


GENEWA (PAP). — Z Paryża do- 
noszą, że w” szóstą rocznice bestial- 
skiego wymordowania przez  hiile- 
rowców mieszkańców miasteczka 
Oradour sur Glanë na placu przed 
kościołeni, w którym SsS=owcy spalili 
kobiety i dzieci, odbyła się wielka 
manifestacja ludowa z udzialem ly= 
sięcy osób przybyłych z całej Francji. 

Na manifestacji przemawiali: depue 
towany filon, Paul Eluard oraz człon 
kowie rodzin ofiar 


Tilón oświadczył m. ins „Sprawe 


cy zbrodni w Oradour nie zostali 
ukarani, dlatego, żo bronią ich do- 
tychczas imperialiści amerykańscy. 


Obecny rząd francuski zamierza ode 
dań nasz przemysł i nasz kraj pod 
rozkazy tych, którzy odpowiedzialni 


są za masakrę niewinnych kobiet | 
dzieci w Oradour Zbradniarza ci pa- 
trżebni są imperlalistom amerykań- 
skim do przygotowania nowel aaresil. 


korupcję ministra poczt, telegrafów 
i telefonów = Gluseppe SŚpnitaro i 
*zereg posłów chrzżeścijańsko = dês 
mokratycznych. Skandal rozpoczął 
sie jeszcze w okresie kryzysu rządó=* 
wego w styczniu b, r, gdy Viola zd- 
żadał od de Gssperi'ego, by nie przyj 
mował Spattaro w skład gabinetu. 


De Gasperi odrzucił to żądanie, po 
czym Viola ogłosił artykuł, w któ- 
tym stwierdził, że w rządzie i we 
frakcji parlamentarnej partii chrze=< 
ścijańsko =- demokratycznej gnieżdżą 
się spekulanci i łapownicy, którzy 
wykorzystują swe stanowiska służ 
bówe dla osobistego bogacenia Się. 

Posłowie Hberalni zażadali prze” 
prowadzenia śledztwa przez komisję 
parlamentarną, Większość chrześci= 
jeńsko - demokratyczna od początku 
usiłowała nie dopuścić do rozpatry= 
wania tej sprawy w parlamencie. 

W odpowiedzi na to poseł Viola 
sprecyzował swe zarzuty i stwief=* 
dził, że Spattaro otrzymał otbrzymią 

pensie (75 milionów lirów rocznie) 


Jako prezes Wioskiego Towarzystwa 
Radiowego za to, że będąc ministrem 
wysturał się ę subsydia rządowe w 
wysokości 400 milionów lirów dla te 
gu Towarzystwa | za to, że dopomógł 
w uzyskaniu wy kontrolowanym 
przeż państwo banku pożyczki w wy 
sokości 30 millonów lirów dla innej 
spółki, prezesem której jest jego 
krewny. 


"Viola stwierdził dalej, że posel 
thrześcijańsko - demokratyczny Pao 
lo Bonomi współpracował w czasie 
wojny 1 przed wojną z faszystami, 
spektutował na czarnej gieldzie i spo 
wodował aresztowanie partyzanta, 
który wiedział o jego snekulaejach. 


Starając się za wszelką cenę zapo» 
biec przeprowadzeniu śledztwa par- 
lamentarnegó, które mogłoby wy* 


kryć dalsze fakty mg ASA 
przedstawicieli parti  chrześŚcijań= 
sko - demokratycznej — większość 


parlamentarna tej partii odrzuciła 
243 głosami przeciw 190 żądanie po- 
wołania komisji parlamentarnej. 


nistra żdjowia Republiki Czechosło- 
wackiej — kalędźza Plojhara, piłed. 
stawielela obrońców pokoju w Nie- 
mieckiej Republice Demokratycznuej— 
prof, Hawemanna i pozostałe delóga- - 
cje zagraniczne, 


W czasie porannego posiedzenia 
kongresu na salę przybyły cztery 
mlodzieżowe sztafety pokoju, które 
przekazały Kongresowi  formtłarze 
Apelu ŚSztokhalmskiego z podpisami 
mieszkańców prowincji austriackich. 


Na posiedzeniu popołudniowym 
członek Rady Naczelnej austriackich . 
związków zawodowych — Otto Mor 
oskarżył _ prawicowe  kierownielwo 
austriackiej Federacji Związków Za- 
wodowych o to, że wbrew statitom 
Federacji występuje przeciw ruchowi 
w obronie pokoju, a nawet zakazało 
swym członkom podpisywania Apelu 
Sztokholmskiego. $ 


Jednak członkowie związków zawo 
dowych nie pozwolili się zastraszyc=— 
klasa robotnicza Austrii jest jednoli- 
ta w swym dążeniu do pon i po- 
piera Apel Sztokholmski, domagając 
się zakazu broni atomowej. 


Przedstawicie! Wolnej Młodzieży 
Austriackiej — Steiner, który bawił 
niedawno w ZSRR. opowiedział o sta 
nowczej woli pokoju narodu radziec- 
kiego. Młodzież austriacka — powie- 
dział Steiner — ślubuje z trybuny 
kongresu, że nigdy nie będzie wal- 
czyła przeciwko narodowi radziec- 
kiemu 


Zebrani burzą oklasków f powsta- 
niem z miejsc powitał wystąpienie 
sekretarza Związku Pisarzy Radziec- 
kich — Anatola Sofronowa. 


Zagadnienie planowania 


_. Przed komitetami partyjnymi każ- 
„dego dnia staje mnóstwo najróżno- 
dniejszych zagadnień, Szczególnie 
w takim potężnym ośrodku przemy- 
owym, jak Łódź, wyłaniają się 
iąż nowe problemy, wymagają- 
„łatychmiastowego rozwiązania. 
Umiejętność skupienia się wokół 
głównego zadania — oto najistot- 
mniejsza cecha prawidłowego kierbw- 
ictwa. 
Najważniejsza zasada pracy orga- 
Bizacyjnej polega na tym, ażeby bió- 
Tac za punkt wyjścia wytyczńe Per- 
ti i uwzględniając Swoistą właści 
wość sytuscji, wyodrębnić w pracy 
raktycznej centralne dla danego te- 
renu zadania f na ich wykonanie ð- 
brócie główne siły. 
jednak jeszcze nie wszyscy kierow 
nicy i dzialicze partyjni posiadają 
fmiejetność końcentrowania się na 
węzłowych zagadnieńiach. U wiełu 
pierwszy plan wysuwa Się *168a 
grobniejszych spraw, walą sią na 
| łowę bieżące akcję, a wielkie, z%- 
sadnicze sprawy pozostało często w 
zaniedbaniu. Wynika to z braku pad 
stawowego warunku powodzenia w 
działalności partyjnej — planowości 
pracy. 
T Bez właściwie sporządzonego pla- 
nu nie ma prawidłowego podziału 
pracy, nie ma dostatecznej kontroli 
wykonania, nie ma wreszcie osobi- 
stej odpowiedzialności za wykenanie 
określonych zadań. 
T W chwili obecnej, gdy przed orga- 
nizacjami partyjnym! stoj zadanie 
realizacji uchwał FV Plenum KO, za- 
gadnienie planowania nabiera szcze 
gólnego znaczenia. 
T Pracą partyjna mitusi być przede 
wszystkim twórczą i dlatego winne 
być dalekozwroczną, żywą i opera- 
tywną. 

Komitety partylne mają wiet 
przed sobą zadanie opracowania diu 
gofzlowego pianu, w którym prze- 
widywane prace zostałyby szczeBó- 
łówo i starannie opracowane. Wów= 
czas można będzie. pó wyciągnięciu 
odpowiednich wniosków. zabezpie- 
Czyć prawidłową realizację polityki 
Partii, 

"W jaki zatem sposób pianowanńo 
tychezas w komitetach dzielnico- 
wych 1 jak zabezpieczano wykonanie 
nchwał nartyjnych? 
_ Na wstępie należy stwierdzić, że w 
wyniku politycznych i organizacyj- 
hych uchwał KC. poprawił się znacz 
nie sty] i poziom pracy komitetów 
dzielńicówych. © l 

W toku realizacji uchwał KC, Ko- 
mitety Dzielnicowe przyswajały 80= 
bie bolszewickie formy pracy. które 
hmożliwiały usuwanie braków i na- 
kreslanie właściwego systemu pracy 
partyjnej. - 

Jednak — jak uczy doświadczenie 
WEP(b) i Tow. Stalin — bpiszewicy 
nie powinni żyć w samouspokojeniu 
1 niefrasobliwości, lecz w ciągłej wal 
ce o wciąż nowe i nowe sukcesy na 
froncie gospodarczym, kaliuraino - 
| tic i partyjno - politycz- 
nym. 


— 


Wskazując na dobre strony pracy 
kierownictwa partyjnego Komite= 
tów Dzielnicowych, nie można pó- 
minąć milczeniem niedociągnięć i 
błedów, wynikajacych z braku pla 
nowości. 

Dotychczas bowiem w poczyna- 
niach Komitetów Dzielnicowych nie 
było konkretnie zaplanowanej pra- 
cy NA DŁUŻSZY GKRES. Ogran- 
czano się do wykanania bieżących 
spraw. Realizowano w ten sposób 
uchwały TI i II Plenum KC, wzglę- 
dnie uchwały Biura Organizacyj- 
nego. 

Zżodnie z zaleceniami, przenoszó= 
nn uchwały na aktyw dzielnicowy i 
organizacje podstawowe. 


Reńlizacje tych uchwał cechowała 
szturmowość, co wiązało śię 2 bra- 
siem systematycznej pracy. 

Uchwały. aczkolwiek ujęte w piä- 
nie miesięcznym dzielnicy, miały w 
teku realizacji charakter akcylności. 
Często następowały wypadki, że w 
ńawale nowych. bieżących zaleceń. 
urzerywano realizacie poprzednich 
powracając do nich przy takich czy 
innych okazjach. 

Zasadniczym niedociągnieciem stv 
iu pracy K. D. był brak współoracy 
i niedostateczna wymiana doświad 
czeń pracy partyjnej między poszcze 
gflnymi dzielnicami lub też wydzia= 
tami, 

Z drugiej strony należy stwier= 
dzić, że o ile w Komitecie Łódz 
kim wprowadzono od Kilku mie 
sięcy metody długofalowego pla- 
nu, o tyle dzielnicowe kierowni- 
Gtwa partyjne nie przyswolły: sū 
bie je; +cze nowego styliu pracy. 


Długofalowy plan K. Ł. opraco- 
wywany jest na gkres 3 miesięcy 
W tym okresie egzekutywa K.£ 
przewiduje w planie, że realizować 
bedzie centralne wytyczne Partii po= 
przez poszczególne wydziały lub też 
za pośrednictwem powołanych bto- 
misji pod przewodnictwem jednego 
z sekretarzy. 


Opracowane przez nich oceny i 
projekty uchwał lub postanowień 
wysłuchiwane i dyskutowane są na 
posiedzeniu egzekutywy. W ten spo- 
sób długofalowy plan uaktywnia wy 
działy i komisje, czyni ich pracę bar 
dziej operatywną i analityczną, u- 
miuźliwia też odpowiednie przygoto- 
wanie się do wykonania zadań pār- 
tyjnych. - i | 

Podobne planowanie winny wpra= 
wadzić egzekutywy K. D: 

Dlsczego sprawa  dhigofałowega. 
planowania, podziału prac | kontro* 
la wykonania ma dła nas tak ważne 
znaczenie? 

Przytoczymy kilka przykładów: 
Uchwały Biura Organizacyjnego 
K. © i Komitetu Łódzkiego w spra= 


wie szkolenia partyjnego czy też 
wzmożenia pracy partyjnej wśród 


kolejarzy, nie były dotychczas roz- 
patrywane przez Komitety Dzielnica 
we pod kątem realizacji tych nchwał 
rpa podstawową organizację par- 
ying. 


Z froméu walk 


W dniu wczorajszym w PZPB 
Nr 17 nieusprawiedliwiona nieo- 
becność wyniosła 0,06 proc. Do 
pracy spóźnili się ob. ob. Stefan 
Stasiak o 15 minut i Janina 
Rączka o 10 minut. 

W PZPDz. Nr 5 wczoraj nie 
było ani jednej nieusprawiedli= 
wionej nieobecności, Wszyscy sta 
wili sig do pracy punktualnie. 

W PZPW Nr2 ci, którzy nie 
przyszli do przcy i nie przedsta 
nowi o 0,6 proc. ogółu pracowni- 
nowili 0,0 proc. ogdłu pracewoni- 
ków. 

Spóźniły się 3 osoby: ob. Rogal- 
ski o 8 minut, ob. ob. Albin i Do 
latówski po 10 minut. 

W Państwowych Zakładach 
Wyrshów Drzewnych Przemysła 
Włókiennicwego Nr 1 na wszyst= 


o socjalistyczną 


<|.mijgp"" mm=""- 


| 


Centrala Zaopatrzenia Materiało= 
pego Przemysłu Odzieżowego w 
Łodzi została powiadomiona alar 
mującym pismem H. T. (1107) 5458- 
50 Warszawskich Zakładów Przemy 
sh Odzieżowego im. Obrońców 
Warszawy 6 konieczności dostarcee 
a w jak najszybszym terminie sy 
owca do produkcji odzieży. * 
Z otrzymanego pisma  wyns..ało, 
że od dostawy surowca uzależniona 
Jest dales produkcja i praca w 
Wch Zakładach. 

Aby nie było przerwy w produk 
Gi Zakładów Warszawskich, załoga 

za przystąpiła do wyekspedło- 
ania potrzebnego surowca i diia 
| maja o godzinie 10 wysłano sa* 
chód ciężarowy Z obsługą do 
rszawy. 

"Dział Zaopatrzenia ze swej stro- 

y powiadomił przedstawiciela Za» 
dów Warszawskich, że dostawa 
dzie zrealizowana na czas. W wy 
fMBdku jakiegoś defektu samochodu 
bb opóźnienia przyjazdu — przede 


lawiciel z Warszawy pszyrzekł, żel „świętowały”. 


dyscyplinę pracy 


kich 4 oddziałach nieusprawiedii 
wiona nieobecność wynłusła 0,02 
proc. Spóźnili się do pracy po 
10 minut — ob. ob. Andrzejczak 
i Żak oraz 18 minut — ob. Sta- 
churski. 

W Wytwórni Gumowej Nr 6 
kierownik personalny nie podał 
nam wyników absencji, tiuma= 
cząc się „tajemnicą państwową". 
Wielki już czas, aby zorientował 
się wreszcie, jakie wiadomości 
podlegają tajemnicy państwowej 
i aby uważniej czytał „Głos w 
którym co dzień publikujemy mel 
duńki z- frontu walki a dyscypli 
nę pracy. 


A może jest to nowy sposób u- 
krywania niepomyślnego stanu 
w Wytwórni nr 8? 


zatrzyma pracowników do natych= 
miastowego  rezładowania samio- 
chodu. 


w dniu 27. 5. 50 r. o godz. 13.55 
a więc po czterech niespełna godzi 
nach surowiec dostarczony został 
przez naszego konwojenta ob. Z0g 
niewa  Rzeźniczaka Żakładom w 
Warszawie, 

l tutaj — konwojent dowiaduje 
się, że magazyny są Już zamknięte, 
a magazynier w dniu 27. 5.50 r. 
skończył pracę o godzinie 12! 

Wobec tego konwojent udał się 
do dyrektora Zakładów, który przy- 
witał go w następujący sposób: 

— Nic mnie wasz samochód nie 
obchodzi, musicie przecież wiedzieć, 
że są Zielone Świętą. Wóz powi- 
nien był przybyć rano, Czekajcie dó 
wtorku. — 

Na prośby naszych szoferów po= 
stanowiono towar złożyć w prówi= 
zorycznym magazynie bez zamknię 
cia, gdyż magazyny właściwe już 
Śurowiec złożono 


Egzekutywy K. D: wprawdzie zá- 
poznały podległe sobie organizacje 
z uchwałami, lecz nikt nie wnikał w 
to. jak uchwały partyjne są wykońy. 


wane w poszczególiych zakładach 
pracy. 
Weźmy ińhy przykład. mówiący 


wiele o stylu pracy Komitetu Dziele 
nicowego. 

W wytwórni Monopbolu Tytonio= 
wego stwierdzono w br. poważne nad 
użycia. Jednak podstawowa organi- 
żacja partyjnd przeszła obojętnie o= 
bok teso wydarzenia, I chociaż Kó- 
mitet Dzielnicowy wiedział o tym 
mie zajął się sorawa, by zbadać. w 
jaki sposób doszła do takich wykra- 
czeń i jak pracowała podstawowa 
otdanizacja partyjna. jeśli niektórzy 
spośród członków egzekutywy nie po 
trafili wyciądńnąć odpowiednich 
wniosków w tej sprawie. Ba. Komi= 
tet nawet nie uwidocznił tego za 
gńndnienia w swoim pianie. 


Natomiast Komitet Dzielnicy Śród 
fmieście - Lewa już inaczej ustostin+ 
kował się do tego rodzaju sprawy, 
dy w Elektrowni Łódzkiej ujawniły 
się pewne. nieporządki, Bgzeku:vwą 
K. D. Śródmieście - Lewa. zaniepo* 
kojona sygnałami dochodzącymi z 
Biektrowni. wyłoniła komisję pod 
kierownictwem członka egzekutywy 

LJ 

Zbadańo stosunki, panujące w za- 
kładzie pracy, rozpatrzono pracę 
podstawowej organizacji partyjnej t 
wyciągnięto należne wnioski. 


Uzdrówiło to stosunki w EBlektrow 


l w pracy partyjne fĵ 


rit i podniósł się autorytet organiza- 
cji podstawowej, 

Jednakże tego rodzaju fakty, jakie 
zaistniały zarówno w PMT jak i w 
Elektrowni, nie nabrałyby tej ostro- 
ści, gdyby komitety dzielnicowe w 
Sposób planowy omawiały pracę w 
poszczególnych podstawowych orgn= 
nizacjach partyjnych. 


* s * 


Wspomniane przykłady  potwier= 
dzają konieczność przejścia od przy- 
padkowej, akcyjnej i szturmowej 
pracy, do przemyślanej, długofala- 
wej pracy partyjnej Komitetów Dzieł 
nieowych. t 

Osromne zadanie stojące przed 
partyjnymi organizacjami wymaga 
ja stałego podwyższania poziomu 1 
ućoskonalańisg motod pracy aparatu 
bartyfnegó, 

Lecz zagadnienie dlugofaleowego 
planu. kolektywności i podziału pra. 
gy oraz indywidualnej odpowiedzisi= 
ności. przy bolszewickim stylu kon- 
troll wykonania, tyczy się w pie- 
mniejszej mierze również pracy pod 
stawowych organizacji partyjnych w 
fabrykach. urzedach i instytucjach. 

Od oprratywności  kierowri- 
ctwa partyjnego. od umiejętności 
wyznaczania członkom Partij Ści- 
śle określonych zadań i poleceń. 
od właściwego połączenia wysił- 
ków wszystkich organizacji wo- 
kół najistotniejszych zadań — 

w dużym stopniu zależy nasze po | 

wodzenie w walce o socjalizm | 

pokój. 
Ad, 


Str. 8 


Grunt się usuną! pod nogami |- 


Fuialne, proszę was, uczucie, kiedy człowiekowi ruptem grunt się pod 


nogami: usuwa. Dośtwiadczyłem, uważacie, tego kiedyś, w tzw, ttezesnej 


młodości. 


Szedłem sobie spacerkiem, jak gdyby nigdy nic, koło jednej 


z tomaszówsko-mazowieckich cegielni, a tu trrach, ziemia się niespodziewa 


Dlatego, że dobrze rozitmiem twszystkich 


panóte z Bepartanieńttu Stanu 


dvńskiego BBQ, a radia madryckiego, s „republiki* 


i ich fagasów z „Głosu Ameryki“, z lon 


Bonn itd, Rozumiem 


niianowicie dobrze ich teściekłość i żal, rozpocz i gniew, ból i oburzenie, 
zawód i gorycz, przygnębienie i desperację, smutele i melancholię z poż 
wodu, ostatnich ulładów między rządem Polski Ludowej a Niemiecką 


Repu'liką Demokratyczną, 


O cóż chodzi? 
stę Tapte pod nogami usuńął, 


O to, że włuśnie, dzięki potcyższym układom, grunt im 
Bo łazili sobie (w politycznym tego stoica 


znaczeniu) nat brtegami Odry i Nysy Łużyckiej, ścieżki wojeńnej na tym 


terenie upatrtejąc. 


Ba, całkiem pewni i przekonani byli, że powyższa gras 


nica to „murowany“ odcinek frontu przyszłej wojny. 


A oto przyjacielska deklaracja, wydana wspólnie przez rządy RP i NRD, 


- a utrealająca granicy and Odrą i Nysą lako wieczną I nienarussalną 


granicy 


pokoju — wywołała tárád podźrzaczy wojennych s USA i Lan= 


dynu: Bonn i Madrytu, Paryża czy Belgradu coś w rodzuju trzęstenia ziemi. 


krótka mówiąc. 


powtarzamy: (grunt 


wojenny) się im pod nogami na 


tym poważnym odcinku usunął, Zniknęły nadlzieja na hową awanturę twis 
jenną. 1 to jest właśnie głównym powodem ujadań, biaduń, żalów, pres 


tensji i protestów, którymi rozbrzmiewa ostatnio cały ginący światek nie* 


pokoju, nienawiści i ludobdjstwa 


nie usuwa 1 spadiem, jak to się mów, na tzw, zbity leb do leżącej dość 
nisko glinianki, 
Dlaczego o tym wspominam? 


E. Tam 


je wolno wciąż trwać 


na 


szarym końcu 


PZPB im. Kunickiego muszą zaostrzyć walkę o jakość 


na łamach naszej 
krytyczny arty= 


Nie tak dawno 
gazety pojawił się 


„Ikut na temat "niedociągnięć w PZPB 


im. Stanisława Kunickiego (dawniej 
.PZPB Nr 6). 

Omówiliśmy wówczas poważne bra 
ki w produkcji tych zakładów, niedo 
słateczną kontrolę techniczną i tro- 
skę o jakość produkcji, pozostawiają 
cą wiete do życzenia. j 

Od tego czasu minęło już parę ty- 
godni, lecz dawna „Bawełniana Szóst 
ka” w dalszym cikgu ńie wykortje 
swych planów jakościowych. Chogiaż 
zaplanowano+7%proe. primy dla tych 
zakładów, produkują one zaledwie 
55 proc. primy. 

zy załcga zakładów, kierownictwo 
i organizacja partyjna potrafiły wy= 
ciągnąć odpowiednie wnioski ż na- 
szego krytycznego artykułu? Czy u- 
wagi, skierowańe tam pod adresem 
dyrekcji, organizacji partyjnej zosta 
ły: rozpatrzone na zebraniu partyj* 
nym lub na narądzie wytwórczej? 
Okazuje się, że nie. Sprawę tę poru- 
sżono jedyńie na zobraniu rady za- 
kładowej, e i to byńajmniej nia w 
celu rozpatrzenia zarzutów i uspraw= 
nienia na tej podstawie swej pracy, 
lecz wyłącznie dlatego, aby stwier- 
dzić, że „artykuł był za estry". Oczy- 
wiście nie zrobiono nic, żeby wyka+ 
zać słuszność tego rodzaju stanowi 


ska, nie zróbionó również nic, by ur 
lepszyć kulejącą produkcję, 


Stare błędy pokutują 


Nię więć dziwnego, że w PZPB im. 
Kunickiego w dalszym ciągu pzzutu- 
ją dawne trudności, w dalszym cią: 
gu we wszystkich oddziałach produk- 
cyjnych rzuca się w oczy brak ndpa- 
wiedniej kontroli technicznej | brak 
współpracy z majstrami. 


+ Żyódeł niskiej jakości produkcji 
PZPR im. Kunickiego należy szukać 
już w przędzaini. Przewijaczka, ot 
Lorenc twierdzi — a nie jest to zda- 
nie odosobnione — Że bardzo często 
zdarzają się szpulki osnowowe, na 
których nawinięte bywają dwa a= 
tunki przędzy. Tak pomieszana przę- 
dza idzie aż do tkalni i tam podczas 
tkania powstają w towarze pasy, któ- 
re po wykończeniu wychodzą na jaw. 
Na przędzalnię narzekają rówałeż i 
lkaczki, ob: ob. Redlik i Balcetsk, pos 
kazując nam nierówny wątek, który 
zrywa się łatwo, 

Nie są bez winy także i tkacze. 
Zdarza się tutaj często, że w płochach 
przeciągnięte są po dwie, trzy lub 


cztery nitki. Takie wypadki nastąpi- 
ły w czasie naszej bytności w fabry= 
ce na kiosnach ob. ob. Zawadzkiej, 
Włodarka i innych, 


a majster nić 


zwrócił nawet na to uwagi. Te drow 
ne na pozór blady uwidaczniają się 
znów w wykończalni, powodując 
zgrubienia w tkaninie 

Jednak najgorzej przedstawia się 
sytuacja w wykończalni, Występuje 
tutaj wiele usierek natury technicza 
nej; nierównomierny dopływ towaru, 
na skutek czego = maszyny albo sto 
ją, czekając na towar, Albo też pra+ 
cują po 12 godzin, Dość powiedziec, 
że w ubiegłym miesiącu wykończal- 
pia nia tylko nie wykonała sweqa 
planu jakościowego, lecż 1 plan ilo 
ściowy wyrokbiła tylko w 95 proc. 

Nie ulega wątpliwości, że zagadnie 
nie usprawnienia pracy,. podniesienia 
kwalifikacji pracowników wykończal 
nl staje się sprawą naprawdę palącą. 
Ostatnio skierowano stąd 20 pra= 
cowników na kurs wykończalni- 
czy do PZPB im Stalina. Niestety, Or- 
ganizacja związkowa nie potrafiła do 
pilnować, aby wszyscy uczęszczali na 
szkolenie zawodowe, Do tego stopnia 
zaniefibano tę sprawę, że obecnie po 
została na kursie tylko jedna osoba, 


Dyrekcji i organizacji 
partyjnej pod uwagę 
Pisząc ostatnio dość często o PZPB 
im, Kunickiego czynimy to w tym ce 
lu. żeby pobudzić të zakłady do 


ocknięcia się Z dotychczasowego za- 
stoju, zrewidownnia metod pracy 1 po 
prawionia produkcji Pora, by orga- 
nlzacia podstawowa; na której czale 
stangło od niedawna nowe kierowni- 
ctwo, wniknęła wreszcie głębiej w 
przyczyny niedociągnięć i zmobil%o- 
wała całą załogę do walki o lepsze 
wyniki pracy. 

Słusznie na ostatniej naradzie pro= 
dukcyjne) powledztał 1I sekretarz 
Podst. Org: Part, tow. Fidler, że dv- 
rekcja i kierownictwo zakładu nie 
wnikają głębiej w swe braki, nie 
przeprowaądząją dókłądna| analizy błe 
dów i nie opracowują lepszych metod 
pracy. Jednak i organizacja petyjna 
winna żywiej zająć się tymi sprawa- 
mi. W obliczu ostatniej uchwały Ko- 
miletu Ekonomicznego Rady Mini- 
strów, walka o jakość winna ulec za- 
ostrzeniu i PZPB im. Kunickiego w 
tej waice nie mogą stale pozostawać 
w tyle. 


PZPB im. Kunickiego muszą na pod 
stawie krytycznej oceny dotychczu= 
sowej pracy zerwać wiroszcie 20 zią 
tradycją i, wzmacniając kontrolę tech 
niczną, podnosząc szkolenie 2aw0do- 
we, pogłębiając narady techniczne, 
podnieść na właściwy pozłom jakość 
produkcji M. K. 


„Jeste nie przywesiana pieniędzy 


W Państwowych Zjednoczonych 
Zakładach Przemysłu Pończoszni 
czego Nr 1 ódbywają się wypłaty 
trzy razy w miesiącu, 2 tym, że 
końcowe obliczenie przeprowa= 
dzane jest 7 każdego miesiąca. 
Zazwyczaj tak bywa, że robotnicy 


Karygodne lekceważenie pracy 


Co na to Centralny Zarząd Przemysłu Odzieżowego? 


więc do przygodnego magazynu, a 
konwojent nasz musiał „czuwać* 
aż do wtorku pod drzwiami tej ko* 
mórki pilnując towaru. Dopiero we 
wtorek o godz. 8 (po trzech dniach) 
zjawił się magazynier i odebrał to- 
war, 

Postępowanie takie naraziło na 
zbędne koszty przedsiębiorswo pań 
stwowe, zatrzymało pracownika na 
okres świąteczny w Warszawie oa 
bierając mu prawo do odpoczynku 

Tego rodzaju biurokratyczne po= 
siępowanie godzi -w interesy mas pra 
cujących i koliduje z dyscypliną 


pracy. 
K. Cybulski 

korespondent 2 Centrali Zaopa” 

trzenia Materiałowego Przemy= 
słu Odzieżowego. 


Uważamy, że tym karygodnym 
postępowaniem kierownictwu Zakłą 
dów Warszawskich powinien się bli 
tej zainteresować Centralny Zarząd 
Przemysłu Odzieżowego 1 wyciągnąć 
odpowiednie konsekwencje. 


I zmiany mtszą nieraz po käka 
godzin czekać przed okienkiem ka 
sy. zanim otrzymają pieniądze, 
Interwencje jakoś dotąd nie odnio 
sły skutku. Mówi się, że pieniędzy 
nie przyniesiono*ż banku, żę nie 
nadeszły jeszcze z dyrekcji i t. d. 

Wydaje się nam jednak, że obó 
wiązkiem Wydziału Pracy i Płacy 
jest dopilnowanie tego, aby Ww 
przyszłości wypłaty odbywały się 
punktualnie i w większym po" 


rządku. 
Józefa Wasilewska . 
P.Z.Z.P.P. Nr 1. 


Jak usprawnić pracę kursu ideologicznego 


w Centrali Handlowej Prze- 
mysłu Skórzanego przystąpiono 
do szkolenia ideologicznego , jesz 
cze w październiku 1949 r. Po- 
czątkowo brak- zdyscyplinowa- 
nia wśród naszych towarzyszy 
oraz niedocenianie wagi szkole- 
nia sprawiły, że szkolenie nie 
przyniosło oczekiwanych wyni- 
ków. 


Zdarzało się, że zebrania trze 
ba było kilkakrotnie odwoływać 
na skutek słabej frekwencji To 
było jedną 2 przyczyn koniecz= 
ności przedłużenia kursu, Dopie 
ro encrziczna «koja czzekutywy 
i Komisji Szkoleniowej K, D, po 
stawiła kurs na nogi. Ustalono 
dokładny kalendarzyk zebrań, 


* ldkdT) 
„szkodliwość 
Niektóre, poważniejsze artykuły, 
zamieszczone w gazetach bywają 
nieraz dla wielu trudne dò zro- 
zumienia. U nas, w warsztacie 
mechanicznym Wytwórni Filmów 
Fabula-nych, postanowiliśmy W 
swoim czasie artykuły te wspól- 
nie odczytywać i omawiać pod- 
czas przerw śniadaniowych. W 
ten sposób razem wyjaśnieliśmy 
sobie trudniejsze zagadnienia, 
I wszystko było dobrze w prze 
ciągu pół roku, 


Ale ostatnio wezwał nas do Sie+ 
bie kierownik warsztatu, ob. Śli- 
wińżki, i kategorycznie zabroni 


czytania gazet 


głośnego czytania gazet, twiet- 

dząc, że jest to niepotrzebne, a na 

wet, jak sie wyraził, „szkodliwe”, 
Ludwik Pełka 

korespondent z FP. 


* è # 


A więc, òb, Śliwiński jest zda 
nia, źe robotnicy nie powinni czy 
tać i starać się zrozumieć poważ- 
niejszych artykułów, że jest to dla 
nich szkodliwe. 

Niewątpliwie sprawą tą zajmie 
się organizacja partyjna i umożli. 
wi robotnikom dalsze rozwijanie 


swega uświadomienia przez wspól 
ne czutanie gazet, 


przeprowadzono indywiduaine 
rozmowy ż towarzyszami, zlikwi 
dowano w dniu zebrania rożne 
wyjazdy na deiegacje. I oto fre 
kwcncja na kursie podałosła wię 
da 99 proc. Dyskusje pó wykła- 
dach nabiorały coraz większeyu 
ożywienia. Bo repetytoriów słu- 
chacze przygolowali się sumitu- 
nie. 

Zakończenie kursu, jakie odby 
ło się ostatnio, dowiodło, że ma 
terial został dobrze przyswojciy 
przez większość towarzyszy, Wie 
lu spośród absolwentów kursu zo 
stanie wxrótce wykorzystanych 
już w charakterze wykładow= 
ców. 

I. Wojśtyniak 
GQ. M. PLS. 


Goniec załatwia 
sprawy prywatne 


Sprawa właściwego wykoórzy= 
stania gońców w różnych zakła- 
dach i instytucjach w zasadzie 
nie jest jeszcze w dostateczny 
sposób uregulowana, Niejedno- 
krotnie nawet sami gońty nie 
wiedzą, co należy dó ich obowiąz 
ków, Zdarzają się jeszcze częsio 
wypadki posyłania gońca do róż- 
nych sklepów dla czynienia, pry- 
watnych zakupów. 

Np. w Cewce Nr 1 goniec, za- 
miast załatwiać pilne sprawy, służ 
bowe; chodził ostatnio pó poń- 
czochy dja pawnej urzędniczki. 

A, Dobraczyński 
Cewka Nr L 


P= 
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Jak drużyny z Moszczenicy 


usprawniły i ożywiły swe prace 


.* 

Drużyny harcerskie z Moszcze 
niev istnieją już kilka lat. jednak 
praca w mich, jakoś nie kleila 
się dotychczas, Drużyny, które 
istnieja już tyle lat i mialy wszel 
kie szanse rozwoju, liczyły w 
kwietniu zaledwie 40 członków 
Starzy instruktorzy wycofali się 
z pracy harcerskiej w Moszcze 
nicy całkowicie, młodych jesz- 
czenie było, W ogóle w Moszcze 
nicy zaczęło sie dziać źle, Powia 
towa Komenda w Piotrkowie ro 
biła, co mogła, by „martwe“ dru 
żyny ruszyć z pracy, niestety — 
wszystko daremnie, nie pomaga 
ły wizyłacie. nie pomagały wy 
syłane pisma, nie pomagało prze 
mawianie do sumienia instrukta 
rom i członkom drużyn — Sspaiy 
tak mocno, że sprawa Moszsze 

nicy nie schodziła z porządku 
obrad żadne! odprawy Komen 
dy. Wszystko na nic. 

Zasadniczy zwrot w życiu dru 
żyn -rozpoczal się dopiero w 
kwietniu, Nowa opiekunka, kol. 
Ateja Dobilis, pełna ochoty i za 
pału do pracy, potrafiła sobie 
prędko dobrać odpowiednich dru 
żynowych, rozbudzić w człon 
«ach drużyn zapał i pracę ru- 
szyć. Było początkowo tr udna, bo 
zła tradycja wiokła sie, Komenda 
Pywiatowa, która widziała W 
Moszczenicy już kilkakrotne pró 
hy. przebił rdzenia, nie bardzo wie 
rzyła *w'skułęcznośćj"+Paprawy, 
jednak pomagała drużynóni. 
l oto stało się tak, że drużyny, 
na które machnięto już ręką, za 
częły żyć, pracować, 


Zbliżał się dzień I Maja, opie 
kunka rozpoczęła odpowiednią 
akcję wśród drużyn, rezultatem 
były zobowiązania, podjęte przez 
abydwie drużyny, 

Gdy chłopcy i dziewczęta zo- 
baczyli swoje zobowiązania, wy 
drukawane przez „Świat Mło- 
dych", dodała im to bodźca, pra 
ca ruszyła jeszcze lepiej, 

Gdy przed dwoma miesiącami 


drużyny liczyły razem 40 człon 
ków, dziś jest ich już przeszło 80, 
a stan ciągle się zwiększa, Gdy 
zbiórki dawniej nie odbywały się 
prawie wcale, dziś są one bardzo 
ciekawe i uczęszcza na nie pra 
wie 100 prac, stanu drużyn. 
Gdy na terenie hulca 'rozpoczę 
ta „przygotowania do Międzyna 
rodowego Dnia Dziecka, druży 
ny same w dyskusji nad tym 


HARCERZ 


| DOBRZE SIĘ, UCZY 


Jedziemy na Akcję Letnia 


We wszystkich drużynach har 
cerskich Łodzi i województwa 
łódzkiego wre praca. Nie dziw 
nego, zbliża się przecież okres 
Akcji Letniej i już tylko -trzy 
tygodnie dziela młodzież harcer- 
ską od wyjazdu na obozy. 

W pierwszych dniach lipca, 
piękne miejscowości w woje- 
wództwie gdańskim i szczeciń- 
skim żapełnią się chłopcami i 
dziewczętami z miast i wsi wo- 
jewództwa łódzkiego. Wciągnie- 
te na obozowe maszty sztanda 
rv zapowiedzą rozpoczęcie kolo 
nii i obozów harcerskich. 

Wesoło i radośnie będzie na ko 
loniach, Zajmująca i pożyteczna 
praca, zajecia świellicowe, gry, 
zabawy wypełnią dzieciom dzień 
obozowy. 

Ogniska harcerskie jeszcze 
silniej powiążą dzieci z pracą i 
walką klasy robotniczej, 

Na obozach i koloniach mło - 
dzież swoją pracą bedzie realizo 
wała nowe prawo harcerskie 
przez organizowanie samopomo 
cy w nauce, poznawanie zjawisk 
przyrody na wycieczkach, wyra 
bianie sprawności fizycznej w 
wielkich grach polowych, 

Na obozy harcerskie pojadą 
także dzieci niezorganizowane, | ków, słowem do udziału w miaxę 


Poznaja one prace harcerska, da | W dniu tym bowiem odbędzie się 


dzą swój wkład w tę prace į na 
pewno po Akcji Letniej przystą 
pia do hz ircerstwa, aby torem 
z innymi Harcerkami i harcerż 
mi pracować dla sprawy social 
zmy — w myśl wskazar przyrze 
czenia harcerskiego. 

W dniu 22 lipca, na mundu- 
rach tysięcy chłopców i dziew 
cząt zabłysna znaczki harcerskie. 


uroczyste przyrzeczenie. Zlożą 
je ci wszyscy. którzy swoją pra 
ca i postawa na to zasłużyli. A 
takich na pewna bedzie wielu. 

Już tylko trzy tygodnie dzielą 
nas od Akcji Letniej. 

Za trzy tygodnie specjalne po 
ciągi zawiozą dzieci ną wczasy 
po radość i zdrowie, 

Zenon Michalski 


Dzieci piszą do „Promyka 


Drogi Promyku! Pragniemy gorn 
co na łamach „Promyka“ podzię: i- 


waé naszym mamom za urządzenie 
dla nas pięknej akademii w dniu 
„Święta Dziecka". 
Drogie, Kochane mateczki, 
swej pracy zawodowej nie szczędzi- 
ty starań i przygotowały wspanialy 
wieczór śpiewu ji tańca, cheąe nam 
najbardziej umilić i upamiętnić na 
sze Święto. 
Siedziejiśmy z dumą i powagą, bo 
to przecież wyłącznie nam pośy i2- 
cony: był ten niezapomniany wid- 
CzÓr. 
Przewodnicząca Ligi Kobiet przy 
Zarządzie Miejskim powitała nas 
serdecznie, mówiąc „Wzmóżcie swa 
wysiłki, okażcie chęć do pracy w na 
uce sumiennym wypełnieniu obowiąz 
ków, słowem do udziału w. miarę 


mimo 


swych sił w walce o pokój 1 szezę- 
ście Qjczyzny*. Wszystkie przemó- 
wienia tehnęły troska. o” przyszłość 
naszą, o zńpewnienie nam jak naj- 
lepszych warunków, a wychowanie 
nasze w  prezuciu braterstwa ve 
wszystkimi ludźmi, walczącymi o po 
kój i postęp ma świecie. 

Bogaty program artystyczny, tań 
ce ludowe, piesni w wykońaniu rao- 
čzieży świetlicy Budowłanych oraz 
chór i tańce kolegów i kóleżanck z 
Domu Dziecka radowały nas kar- 
dzo. Wielkie wrażenie wywarł na 
nas wierszyk, wygłoszony przez ko 
leżankę z Domu Dziecka pt. „Jr 
czyk Kano“. Ten japoński chłop- 
czyk, pozbawiony nauki i zabaw 
dzisiecych musiał ciężko pracować 
na bogatego samuraja, dla którego 
tylko, zda się świat zostal stworzo- 
ny. Jakiż bunt zbudził się w na- 
szych duszach, jak bardzo nienawi- 
dziliśmy tych wszystkich wyzyski- 
waczy w krajach kapitalstycznych 
i kolonialnych, którzy pozbawiają 
dzieci wolności, radości i szczęścia. 

Dlatego też w dnin naszego świę 
ta, zjednoczone w światowej 7! de- 
racji Młodzieży Demokratycznej wo 
łamy całym sercem do wszystkich 
matek naszych i ojców, miłujących 
wolność oraz pokój: wyzwólcie ma- 
łego Kana i wróćcie mu  drieciń- 
stwo, radość dziecięcą, wolność i do 
step do. szkoły. 

A teraz, ob, redaktorze, za Twoim 
wśrednictwera składamy  podzięk%- 
vania za upominki i za ten piękny 
nasz wieczór naszym  małeczkom 
óraz tym wszystkim, którzy umilili 
nam nasze wielkie święto. 


Dzieci Samorządowców 


kogo dopuścić do przyrzeczenia 
stwierdziły, że w drużynach do 
tychczas było źle, lecz na przy 
szłość musi się poprawić. 
Drużyny w Moszczenicy $4 
dziś dla całej Powiatowej Ko 
mendv przykładem chęci i Wý- 
trwałości w pracy, W przecią 
pu trzech zaledwie miesięcy, 
drużyny w Moszczenicy, zajmu 
jące estatniermiejsce na- terenie 
całega powiatu, wydźwignęły się 
na poziom drużyn przodujących, 
Prowadzona jest ścisła współ- 
praca ze szkołą, która darzy za- 
ufaniem drużyny, tworzy się o- 
beenie zesnoły samopomocy ko- 
jeżeńskiej, nawiązano kontakty 
z ZMP, zdobyto sobie uznanie 
wśród rodziców nauczyciei i 
starszych kolegów. > 


J. K. 


Święto Dziecka 


w Skierniewicach 

Harcerstwo skierniewickie już 
od dłuższego czasu przygotowy 
walo się z wielkim zapałem do ob 
chodu Świeta Dziecka, Świado- 
my wkład harcerzy w walkę o 
pokój, p prawo do życia i rożwo 
ju swych rówieśników. Oto co na 
każdym kroku wykazało „Święto 
Dziecka*, Bylo ona zarazem i 


dniem wielkich uroczystości harj; 


cerskich, W tym dniu chłopcy P 
uUziewczęta, zorganizowani W 
szeregach ZHP, wobec kolegów, 
nauczycieli i rodziców. złożyli 
nowe przyrzeczenie harcerskie i 
otrzymali nową odznakę argani 
zacy jną, 

W dniu tak wielkiego i radosne 
go święta, odbyły się We wszyst 
kich szkałach podstawowych w 
Skierniewicach i w całym powie 
cie uroczystości, na których dzie 
ci wysłuchały radiów ego prze 
mówienia * przewodniczącego 
ZME, Po zakończeniu uroczysto 
ści szkolnych. harcerze i harcer 
Ki w barwnym korowodzie prze 
maszerowali przez miasto, ma 
nifestujac ra rzecz Światowego 
pokoju. Tego dnia adbyły się na 
Stadionie Miejskim pokazy gim. 
nastycznó, a także wielka zaba 
wa dziecięca, którg urozmraiciły 
występy harcerskieh zespołów 

artystycznych. dobrze znanych|P 
svolat zeństwi skiermiewickieimi, 
z Festiwalu Dziecięcego Rów 
nież * imie ciekawe atrakcje ba 
wily dzieci i starszych. Były to 
zawody ną hulajnodze, wyścigi 
w workach i wiele innych. 

Dzieci, zorganizowane W szere 
gach ZHP, pokazywały społeczeń 
siwa, że są szczęśliwe i że ko 
rzystają w pełni z dobrodziejstw, 
iakie im daje Polska Ludowa. po 
Kazałv. że pomagają w budowie 
nowego życia: Takich samych 
praw, domagają się one i żądają 
dla swoich kolegów w państwach 
kapitalistycznych, 

A, N.: 
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W LETNI WIECZÓR. | 


(5polszczył Janusz Minkiewicz) 3 | 


Jedno z dzieci szło po szosie, 
Drugie w niebo patrzyło się, 
Antek śpiewał, 

Jurek ziewał, 

A Mikołaj dłabał w nosie, 


W letni wieczór to się działo, 
Nic nikomu się nie chciało. 


A po trzecie — — j 

Ecie — pecie. 

A po czwarte — nasza mama 

Leci teraz samolotem, 

No, bo mama, to jest dama, l 

Która jest pilotem! || 
— Antek krzyknał: — Ej, kolego, 

Nic nie widzę w tym dziwnego! > 


1 


Fanka wspięła się na płot, 

Na poddasze wskoczył kot. 
Wtedy Jurek zrobił znak 

I powiedział dzieciom tak: 

— A ja gwoździe mam w kieszeni! 


Ja, na przykład znam Jerzyka, 
On ma mamę — porucznika. 
Inki zaś i Zosi mamy, 

Obie są inżynierami, 

Miętek — mamę ma — kucharza 


3 
A wy co? A ni! Mama — lotnik? 
— A my mamy wieszak w sieni! | pe; się zdarza. 
A wy co? . 


Bywa także taka mama, 

Co prowadzi pociag sama. 
Jedną taką mamę znam, 

To jest najdzielniejsza z mam. 


—- r my mamy kociąt sześć, 
Urodziła nam je kotka. 
Małe kotki nie chcą jeść, 
Ami mleka pić ze spodka! 


— Ja kapustę mam i kwas, 
Proszę was! 

— Daj mi kwasu chociaż łyk! . 
— A zyg — zyg! 


Nina na fo się obruszy: 

— Czy krawcowa być, to źle? 

Kto majteczki dzieciom uszył? 

Mama — pilot? 

» ` Chyba nie. 

— Z naszych okien z prawej Pilot lata samolotem, i 
f strony | Kucharz darzy nas kompotem, 

Dobrze widać Plac Czerwony, Nauczyciel uezy w szkole, : 

— A z naszego okieneczka Aktor gra w teatrze rolę, 

Także widać go troszeczkę. Murarz domy nam buduje, 

— A ja wczoraj chodziłem "Każdy pilnie się zajmuje 

Po Placu Czerwonym Własną pracą, a nie inną — 

Z błękitnym, błękitnym 

Balonem zielonym. I tak właśnie być powinno. 

Wiele różnych mamy mam, 


— U nas w piecu ogień zgasł, Wszystkie są potrzebne nam, 


To raz. 
Pieska nam ugryzła pchła — To się działo tuż przed nocą, 
To dwa. 4 Spierać się nie bylo o co. 


Ilustr, J. M. Szancer 


[W aa wycieczce 


czują lekką tremę. Boją się, że 
nikt na to ich ognisko nie przyj 
dzie. Obawy te jednak okazują. 
się całkiem. płonne. 

Ich drobne, ruchliwe postacie 
i czerwone chusty wzbudzają za- 
interesowanie całej wsi, toteż, 
gdy o zmierzchu rozpala ją na 
łace ognisko, schodzi się nań pel 
ng ludzi. Program teh wieczor 
nicy jest bardzo urozmaicony, 
Mówią o swojej pracy, o pokoju, 
deklamują wiersze, śpiewają pio. 
senki, Ich wysiłki nagrodzone 
są przez słuchaczy rzęsistymi 0 
klask kami. 

Po udanej wycieczce, chłopcy 
wracają do domu zmęczeni, ale 
szczęśliwi. z 


Rożległ się gwizdek zawiadow 
cy i pociąg ruszył ze stacji. 
Roześmiana, szczęśliwa druży 
na jedzie na pierwszą W tym 
roku wycieczkę. Co prawda, tyl 
ko na jednodniowa wycieczke 
i {viko czterdzieści kilometrów 
za miasto ale to; wcale nie 
zmaie is ża radość. harcerzy, Wła 
śnie omawiają szczegółowo 
plan dnia. Słychać ożywione gło 
sy dyskusji, a po tym,., płynie 
śpiewatia zgodnym chórem melo 
dia znańej piosenki: „Jeśliś máz- 
gaj, szczerze wstydź sig. se CZAS 
mija predka i oto już sa u celi 
podróży. Wysiaďdają z hałasem 
i wesoło śpiewając maszerują-do 
wsi. Drużyna p ostanowiła sobie 
na wycieczce zebrać nowe oka- 


|; N s > 


zy, które powiekszą szkolne 
zbii pory przyrodnicz że, Bakai las D E PE S Z A 
dostarczają tyle wspaniałych 0- (Dokończenie) 


kazów! 
Nie tracąc czasu chłopcy za 


Z początku było cicho, Ale ota 
rozległ się szum, huk, gwizdki. 


bieraja sie do roboty, Każdy | Następnie coś huknęło, zasyczałoa 
z chłopców stara się znależć |i skądsić z daleka doniósł się me- 


lodyjny dzwon. 

Duże i maleńkie dzwony tak: 

Tir—11—ili—don! 

Tir—H1—lili—don! 

Czuk i Hek spojrzeli p3 kabia 
Domyślili się, co to jest. To w 
dalekiej, dalekiej Moskwie, pod 
czerwoną gwiazdą na Spaskiej 

|wieży dzwoniły złote kremlow* 
skie kuranty. 

I ten dzwon — przed Nowym 
Rokiem — słyszeli teraz ludzie 
i w miastach, i w górach, w sta- 
pach, w tajdze, i na błękitnym 
morzu. 

I, oczywiście zadumany dowód 
ca pociągu pancernego, ten, k któ- 
ry cierpliwie czekał na rozka: 
Woroszyłowa, słyszał również teg 
ien 

I wtedy wszyscy ludzie wstalii 
Złożyli sobie nawzajem noworo" 
czne życzenia. I,życzyli wszyst 
kim szczęścia. 

Co to jest szczęście — rozumi iał 
każdy po swojemu. 

Ale wszyscy razem wiedzieli 
i rozumieli, że należy żyć uczcie 

| wie, wiele pracować i mocno ko* 

+ jichać i strzec tej ogromnej ziemi, 

która sie zowie Krajem Rad 
KONTEC 


taki okaz, jakiego jeszcze nikt 
z kolegów mie ma. 

Mają jeszcze coś dużo trud- 
niejszego do zrobienia, a miano 
wicie urządzenie ogniska dla 
mieszkańców wsi. 

Mimo, że przygotowywali się 
da niego już od dłuższego czasu, 
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Gzechosłowacki Zespół 
. , - a LA $ 
Pieśni i Tańca 
wystąpi w Łodzi 
W dniu 14 czerwca br. przybędzie 
do Łodzi w drodze powrotnej z tour 
nee po Związku Radzicekiw Cze- 
chosłowacki Zespół Pieśni i Tańca. 
Powitanie zespołu nastąpi w Zarzą- 
dzie Łódzkim ZMP o godzinie 12.30. 
jedyny występ zespołu odbędzie się 


w sali „Ogniska” o godzinie 10. W 
programie utwory ludowe w wyko 


nańniu zespolów folklorystycznych 
grasz występy znanych solistów 
śpiowaków. 


Wstęp za zaproszeniami Zarządu 
Łódzkiego ZMP. 


Zapisy do Szkół 


Budownictwa. Lądowago 


Zapisy do. Państwowych Szkół Bu- 
downietwa Lądowseyo rż rozpocze- 
ły się, Kandydaci po 9 klasach 
szkoły omólnokształcącej 1 po 7 
klasach szkoły podstawowej mogą 
być przyjęci do Liceum Budowlane 
go, Drogowego lub Fotolechniczńe- 
go na 38 lub 4=1ietni kurs. Absolwen 
ci otrzymują dyplomy techników. 
Szkoła jest koedukacyjna, 

Bliższych informacji udziela se- 
kreiarist — Łódź, Legionów 15a, 


Delegaci 
na lll Krajowy Zjazd Włókniarzy 
przygotowują się do obrad 


Tow. Feliks Kowalski jest toki 
raeni  Oddziała Mechanicznego 
PZPB im. Marchlewskiego. Znany 
aktywista związkowy został wy* 
brany przez załogę delegatem na 
HI Zjazd. Robotnicy ufają mu i 
wierzą, że potrafi przed tawić na 
Zjeździe wnioski | dezyderaty ca* 
lej załogi, wiodące do usprawnie* 
nia pracy aparatu związkowego 
zakładów: 

Ogranitzę się do dwóch najważ 
niejszych zagadnień — mówi tow. 
Kowalski — lecz będę się siarał 
mówić o nich szeroko i wyczerpu* 
jąco: jest io zagadnienie kadr 
oraż higiedy i bezpieczeństwa pra 
cy. 4 
Organiżacja związkowa przy na 
szych zalładach zbyt mało uwagi 
poświęcała dotychczas zagadnie= 
niu kadr i nie umiała czawać nad 


" przedzalniczych. Nieśmiało i w nie 
wielkim stopniu wysuwsano ich na 
wyższe stanowiska. Obecnie w 
świetle uchwał IV Plenum KC na- 
szej Partii oraz IV Plenum CRZ4 
zagadnienie to staje się ogromnie 
ważne i Aktualne. Jemu to powin 
na poświęcić całą swą uwagę nu“ 
sza organizacja związkowa. 

Będę mówił także o zaniedbae 
niach w dziedzinie higieny i bez- 
pieczeństwa pracy, Będą apelował 
żeby związki zawodowe zwróciły 
więcej, niż. dotychczas, uwagi aa 
to zagadnienie. Mam nadzieję, że 
głos mój, jako przedstawiciela 
wielkich Zakładów tm. Marchiew 
skiego, zostanie wzięty pod uwa” 
go na Ill Krajowym Zjeździe, 

Ob, Stanisław  Franciszkowski, 
delegat młodzieżowy 2 PZPB im. 
Kunickiego (PZPB Nr 6), pracuje 
jako referent BHP. Ob. Franc" 
szkówski przedstawi na Zjeździe 
dezyderaty młodzieży robotniczej: 

— Poruszę przede wsżystkim za 
gadnienie współzawodnictwa pra- 
cy, które w naszym zakładzie me 
stoi jeszcze na wysokości zadania, 
Wprawdzie we wspólzawodnietwie 
bierze udział 100 proc. zatrudnie” 
nej tutaj młodzieży, lecz nikt się 
o nas nie troszczy, nikt nie inte" 
rosuje się naszymi trudnościami, 
ani wynikami naszej pracy. Spo* 
dziewam się, że niewłaściwa pra- 
ca referatów współzawodnictwa 
będzie szeroko omawiana na Zjeż- 
dzie. 

Cheiałbym także wyczerpująco 
poruszyć zagadnienia szkolenia za 
wodowego i współpracy kierawnic* 
twa zakiadu z organizacją mło: 
dzieżówą. Zdarzają się u nas ta: 
kie wypadki, że wybiera Bie mio“ 
dzież do szkół zawodowych "oz 
porozumienia z organizacją ZMP, 
Zdarzają się również wypadki zie 
go ustosunkowania się wobce mło 
dych uczniów w ślusarni, w wy- 
działe ruchu i tp. Wystąpię z 
wnioskiem, aby w dziedzinie szko 
lenia zawodowego nawiązana Zo- 
stała ścisła współpraca i póroza* 
mienie między kierownictwem, ra- 
dà zakładowa m naszą organizacją 
młodzieżową. ede apelował o 
większą, niż dotychczas, opiekę ze 
strony związków nad młodymi ucz 
niami. 4 


DYŻURY APTEK 


Dzisiejszej nocy dyżurują nastę- 
pujące apteki: Pabianicka 56 — An 
toniewicz, Piotrkowska '37 — Da- 
nielecki. Daszyńskiego 5% — Gor- 
czycki, Zialony Rynek 37 — Apteka 
Społeczna Nr 56, Wschodnia 54 — 


Karlin, Limanowskiego 37 — Zagó 


TOWSKA, 


w 0 


CZW jen ludzi, którzy wyrnstalt» 
przy krosśhach przy, maszynach 


Braki aparatu rozdzie 


jeden dowód naszych sukcesów 
niesionych na fym ważnym ódcin 
mięsa obecnie znacznie przekrae 
wzrosły w takim stopniu, że ok 
czenia przy nabywaniu mięsa, tł 


Mięsa mamy więc już dzisiaj pod 
dostatkiem, jedrax Wraz z sukcesa= 
mi na odeinku hódowli i zaopatrze” 
nia ludności miłejskiej w żywiec, do” 
tychczas nie idą w parze oaiągnięcia 
naszego aparztu rozdzielczego i prze 
twórczego, 


NIEDOMAGANIA APARATU ROZ- 
DZIELCZEGO I PRZETWÓRCZEGO 


Sieć sklepów detalicznych nie jest 
jeszcze dostatecznie rozwinięta, 
Istnieją np. na terenie naszego ia“ 
sta okolice, szczególnie na przedmie* 
ściach (Nowe Złotno, Chojny za prze 
jezdem kolejowym, Osiedle Matchlew 
skiego, gdzie człowiek pracy musi od 
bywać długie wędrówki, zanim znaj 
dzie uspołeczniony sklep masarski. 

Pełne nasycenie rynku spowodowa 
ło równieź i słusznie, że wzrosły 
wymagania konsumentów to do jako- 
śej przetworów mięsnych i ich ss0r" 
tymentiu, który jest zbyt skromny. 

Często przy dostatecznej ilości mię 
są odczuwa się brak wędlin, przy” 
najmniej pewnych gatunków, jak np. 
(kiełbasy popularnej, serdelków, pa 
rówek), Powód tego zlawiska ;sił 
dwojaki — przemysł nie dysponuje 
dostateczną ilością jelit naturalnych, 
a poza tym mumy zbyt malo prze” 
twórni mięsnych. 

Możliwości produkcyjne wszystkich 
łódzkich masarni obejmują (w wielu 
wypadkach przy pracy: na dwie zmia 
ny) 240 tom mierięcznie, a potrzeby 
szczególnie obeenie, latem, kiedy po 
pyt na wedliny znacznie wzrasta, 0 
koło 350 ton, Powstaje więc poważ* 
ny niedobór. 


SEDNO NIEDOCIĄGNIĘĆ 


Trzeba stwierdzić, że jak do tej 
pory Powszechna Spółdzielnia Spot 
żywców oraz dwie spółdzielnie pracy 
„Masarz* i „Węliniarz* stanowczo 
zbyt mało działały dla opanowania 
tej niepomyślnej sytuacji. Sedno nié- 


- Odczyt 
prokuratora dr. Taedlinga 


W dniu 14 czerwca o godz. 19.30 
w sali I Sądn Okręgowego w Łońzi 
prokurator Sadu Apel, dr B. Taed- 
ling wygiesi odczyt pt. „Ustawa © 
zabezpieczeniu socjalistycznej dyScy- 
pliny pracy w świetle praktyki". 
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dzące do ognia wozy słrażackie. 
dziedziniec. Pali się! Dobro, w kt 


twa i rozwijać dobrobyt klasy ro 


Wypadków tego rodzaju bywa obe- 
cnie o wiele mniej, niż w latach ubie 
głych. Możliwość ognia jest jednak 
wciąż groźna dla wiekszości łódzkich 
zakładów przemysłowych Ze wszydtm 
kich miast w Polsce Łódź jest naj- 
bardziej narażona na niebezpieczeń- 


a o 


kac 


Ściuny ogniowe, szczelne i odpowie 
dnio grube, zuoputrzone w żelazne 
drzwi bronią przed rózprzestrzenianiem 
się ognia w budynkuch, Taką ściana, 
jednak, jak na zdjęciu, pomaga tylko 
w rozprzestrzenitniu się pożoru, Niedba 
luchy z PZPB Nr 17, nie troszczą się 
o zabezpieczenie swych zakładów przed 
pożarem, zatykają dziure. w ścianie 
ogniowej „bawełną. 


w— 


lczego i przetwórczego 


utrudniają zaopatrzenie 
Zniesienie z dniem 1 fipea br. bonów tłuszczówych, to jeszcze 


gospodarczych, w tym wypadku od- 
ku Zaopatrzenia. Chociaż spożycie 
zyło poziom przedwojenny, dostawy 
azały się zbędne jakiekoiwek ograni- 
uszczów i wędlin. 


dociągnięć leży w tym, że PSS naj 
większy nacisk położyła na otwiera* 
rie nowych sklepów przy rozwijaniu 
sieci rozdzietczej zapominając o stwo 
rzeniu odpowiedniego zaplecza w po 
staći wystarczającej ilości zakładów 
masarskich. i 

Dlatego musi się wydawać dziwne, 
że przy tym braku warsztatów mia- 
sarskich, pozwolono prywatnym rze” 
źnikom na zamknięcie wytwórni, znaj 
dujących się przy sklepach, dostar- 
czająć im towarów z warsztatów u- 
społecznionych. Nie kontrolowana 
również produkcji masarni, pozosta- 
jących w rękach prywatnych i stąd 
częste wypadki, że ich mośliwości 
produkcyjne są wykorzystywane tyl- 
ko zaledwie w 25 procentach. 


Dopiero przed kilkoma tygodniami 
przystąpiono do urnchomienia, niektó 


rych nieczynnych dotąd warsztatów, 
co powinno było wyrównać deficyt 
w podaży wędlin. Wydział Handlu 


przy Prezydium Miejskiej Rady Na- 
rodowej wyżnaczył na ten cel 7 war 
sztatów, ustałając dokładnie wraz z 
PS3 termin ich przejęcia przez ie 
właśnie instytucję. Tymczasem prz.d 
kilku dniśmi, pomimo zatwierdz nej 
już umowy Zarząd PSS oświadczył, 
że poza dwoma nie jest w stanie prze 
jąć tych warszintów. Zorganizowana 
przez Wydział Handlu Komisja 
stwierdziła, że nic nie stoj na prze: 
szkodzie uruchomienia wymienicnych 
warsztatów masarskich, a przesuwa- 
nie terminów ua później dowodzi po 
prostu niezrozumienia powagi sytu- 
acji przez część kierownictwa PSS. 

stwier- 


Trzeba przy sposobności 


dzić, że wiele do życzenia pozostawia | 
- |z dzień 4 bm. które nie doszło do 


również rozdział masy towarowej 
między  poszezególne sklepy Po- 
wszechnej. Zdarzały się także wy” 


padki, że PSS po prostu odmawiała 
przyjęcia do skiepów pewnych ilości 
przetworów mięsnych dezorzganizują? 
tym samym pracę niektórych prze- 
twórni masarskich stwarzając por 
zory braku na rynku mięsnym. 


Od 15 czerwca rb., ze względu na 
remont zamknięta zostanie najwięk: 
sza z przetwórni mięsnych Central 
cego Zarządu Przemysłu Mięsnego 
znajdująca się przy ulicy Nowotki. 
Dlaczego uczyniono to właśnie te£3%, 
w okresie największego ruchu, na to, 
niestety, nie znajdujemy wytłumacze 
nia. Remont niewatpliwie był koniecz 
ny, ale jeżeli można było produkować 
do chwili obecnej, należało przes':nać 
go na miesiące późniejsze, kiedy zno 


Przeraźliwy dźwięk syren, Ruch uliczny zamiera, aby przepuścić pe- 


Kłęby dymu zasnuwają fabryczny 
órego wytworzenie włożył robotnik 


tyle trudu i wysiłków idzie z dymem, zamiast pomnążać nasze bogac- 


kotniczej. 


stwo pożarów. Szybki, bezplanowy 
rozrost miasta, tandeciarskia budow- 
nictwo, obliczone na natychmiastowe 
zyski — cała, jak najbardziej wyi- 
zdana gospodarka kapitalistyczna spo 
wodowała, że Łódź znajduje się w 
trudnych warunkach bezpieczeństwa 
przeciwpożarowego, Nigdzie w Pol- 
sce mie ma tak gęsto natłoczonych, 
niesolidnie zbudowanych gmachów, 
napełnionych łatwopalnymi materia 
łami, jak w Łodzi, 


POZOSTAŁOŚCI KAPITALIZMU 


Chociaż w ciągu ostatnich 5 lat 
wiele zmieniło się w Łódzi na lepsze 
— to jednak w dziedzinie bezpieczeń 
stwa przeciwpożaroweqo ciążą jesz- 
cze poważne pozostałości kapitali- 
zmu. Stare budowle fabryczne nie są 
należycie zabezpieczone òd požáru. 
Na wielu z nich brak jest nawet pio- 
runóchronów, często nie posiadają 
ścian ogniowych, chroniących budy- 
nek przed  rozprzestrzenieniem się 
ognia. Przewody kominowe ułożone 
wadliwie i prowizorycznie. „oszczęd 
nościowe instalacje elektryczne” 
stwarzają poważne niebezpieczeństwo 
Brak należycie wyposażonych maga 
zynów powoduje, że umieszczone w 
prymitywnych  szopach łatwopalne 
materiały. jak benzyna, oleje, chemi- 
kalia, bawełna, drzewo, łatwo ulec 
mogą zniszczeniu. 

Te złe warunki bezpieczeństwa. pne 
żarowego, Których nie jesteśmy w 
stanie w szybkim czasie zlikwidować, 
pogarsżape są jednak często przez 
nasza własną lekkomyśłność i bic- 
chlujstwo. 


KURZ — SPRZYMIERZEŃCFM 
OGNIA 
Sprzymierzeńcem ognia w zakładzie 


przemysłowym jest pył, kutz, paje- 
ięzvnv. Szczeaólnie w fabrykach teks 


wodować może pożar 


sv 


Więcej troski o konsumenta 
Zadania PSS i Centr. Zarządu Przemysłu Mięsnego 


[wu wzrośnie spożycie mięsa, a zma” 
leje popyt na wędliny, kiedy też zo” 
„stanie uruchomionych kilka nowych 
warsztatów masarskich. s 


ZAOPATRZENIE TRZEBA 
USPRAWNIĆ 


W przyszłym roku CZPM przystę- 
puje do budowy kombinatu mięsnego, 
który całkowicie rozwiąże wszelkie 
trudności i zapewni dostateczne za- 
patrzenie Łodzi w wędliny. 

Ale do tego czasu PSS i pozostałe 
spółdzielnie pracy, a także i CZPM 
muszą przejawić więcej dbałości o 40 
bre zaopatrżenie naszego miasta w 
przetwory mięsne. Trzeba wykorzę* 
stać w tym celu wszełkie istniejące 
możliwości, wruchomić nieczynne, a 
nadające się do prodnkcji warsztaty. 
usprawnić dystrybucję między skle” 
py. 

Jak dotąd częste są jeszcze w pad 
ki niedostatecznego zaopatrzeni: "ie 
pów. Tak było np. we wtorek po Zie 
lonych Świątkach, czy w ubiegłą śro 
de; Konieczne jest również lepsze roz 
planowanie sieci sklepów  uspołecz- 
nionych. 

Więcej troski a potrzeby konsumen 
ta, © racjonalne rozpłanowanie sieci 
sklepów — oto dwa zadania, stojące 
zarówno przed „Powszechną”, jak i 
CZPM. Wszystkie istniejące placów- 
ki winny być obficie zopatrzone w 
mięso $ wędliny, Łódzki świat pracy 
ma prawo wymagać, aby wszystnie 
obarzzone tym obowiązkiem instytu* 
cje w pełni wywiązywaly się ze 
swych odpowiedzialnych zadań. 

(J. K.) 


Siądem naszych artykułów 


Okólnik, który 
odwołał zebranie 


w odpowiedzi na list naszego Czy 
telnika, poruszający sórawę zebra- 
nia, zwołanego przez „Powszechną“ 


skutku z niewiadomych przyczyn, 
wyjaśnienie Biuro 
ądowe „Powszech 


nadesłało nam 
Społeczno = Samorz 
ret". 

Z wyjaśnienia tego wynika, że w 
dniu 4 i 2 bm. wszystkie komitety 
członkowskie poinformowane zosta= 
ły okólnikiem, że zebranie nie od- 
bedzie się, gdyż odwołała je Centrala 
Związku Spółdzielń w Warszawie. 
Okazało sie, że nie wszyscy kierow 
nicy „sklepów docenili yyaźność tej 
wzmłanki i nie poinformowan 
przedstawicieli samorządu spółdziel 
czego o odwołaniu zebrania, naraza 
jac wiele osób na stratę czasu. 

Na przyszłość Biuro Społeczno- 
Samorządowe „Powszechnej“ będzie 
czuwało nad tym, aby podobne fak 
ty nie powtarzały się. 


Dbajmy o nasze dobro! 


Wzmóc czujność w dziedzinie 
bezpieczeństwa przeciwpożarowego 


tylnych pył bawełniany potrafi z biy 
skawiczną szybkością przenosić ogień 
pó wałkach transmisyjnych, częściach 
maszyn, z jednego końca sali na dru- 
gi, utrudriając ogromnie ratunek. 
Dlatego też kurz należy jak najtro- 
skliwiej usuwać. Sale produkcyjne 
sprzątać ttzeba częściej, a ze szcze- 
gólną troskliwością usuwać należy 
kurz i pajęczyny ze wsżystkich prze- 
wodów elektrycznych i tablic rozdziel 
czych. W eż iraak nrzypadkowej 
iskry, powstałej wskutek krótkiego 
spięcia, ogień po pokrytych grubą 
warstwą kurzu przewodach dotrze 
wszędzie i może spalić się cały bu- 
dynek. Wystarczy przejść się po sa- 
lach produkcyjnych PZPB Nr 17, by 
zorientować się, jak słabo w naszych 
fabrykach dba się o bezpieczeństwo 
przeciwpożarowe, 


WADLIWE INSTALACJE 
ELEKTRYCZNE 


Skoro już mówimy o instalacjach 
elektrycznych, vrzypomnieć należy, 
Że 20 procent póżarów powodują wā- 
ćliwe instalacje. Niefachowa napra- 
wa bezpieczników, wiązanie w węzły 
przewodow, które łatwo się mogą 
złamać i iskrzyć — wszystko to spó: 
insfalacji, a 
tym samym spalenie budynku. 

Na przykład, w Fabryce Metalowej 
Nr 10 Przemysłu Miejscowego w Ło. 
dzi instałacje są tak niechłujnie za- 
łożone, że nagrzewają się podczas 
pracy maszyn, a bezpieczniki uapra- 
wiane sę rutem o niedozwolonych 
przekrojach, W fabryce tej w każdej 
minucie zająć się mogą instalacje 
Olo przykład niedbalstwa ze strony 
dyrekcji. Ale nie tylko dyrekcji, bo- 
wiem sprawą tą winna się zająć or- 
ganizacja partyjna zakładów, gdyż Í 
ona odpowiada za taki stan, który 
być może z premedytacją podirzy- 
muje jakiś zamaskowany wróg kła- 
sowy. 


TRZEBA wzMóc CZUJNOŚCI 

Tow. Bierut uczył Partię na II Ple- 
num KC PZPR: „Być czujnym: — oto 
nakaz, który pówinien towarzyszyć 


e S e T e 


Azsi Czytelnicy zwracają uwage., 


MNawarzagäi ËW... 


*b. T, K. pisze: „W punkcie zbiorowego żywienia PSS Nr 20 przy ul. Mo- 


niuszki J min. można otrzymać piwo w kufluch. 
następują ciepłe dni, piwo znajduje wielu anutorów. 
wstąpiłem do stołówki PSS Nr 20, aby nuxpić się piwa przy bulecie. 


Zwłaszcza obetnie, kiedy 
Odczuwając pragnienie, 
Odpo- 


wiedziano mi, że piwo można nabyć tylko za pośrednictwem kelnera, który 
4 kolei oświadczył. że brak mu naczyń. (Na tacy jednak stały 4 szklanki puste). 
Cóż miałem robić? — zrezygnowałem z piwa..*. 

Prosimy kierownichco Powszechnej o wyjaśnienie dlaczego w stołówkach 
mie sprzedaje się piwa bezpośrednio przy bufecie. ; 


Zaniedbana ulica 


Nasz korespondent ob, T. Zdrojewski z PZZPIG pisze — Ul. Milionowa, 


w pobliżu ul, Kilińskiego jest bardzo zaniedbana. 


ledwie około 3 metrów szerokości. 


dziesiąt lat temu, zawalona jest steriami śmieci i grinzi 


Na tym odcinku ma za- 
Wyhoista jezdnis, wybrukowana kilka- 
Obok znajduje sie 


szkoła podstawowa, w której w ogółe nie otwiera się okien od stcony ul. 
Milionowej ze wzgłędu na nieprzyjemny odór, wydzielający się ż tego śmietniska. 


luterwencja rady zakładowej tkałni Nr 3 PZZPJG w 
jak doiad, nie odniosła żadnego skutku. 


i a pracy przechodzi kilkaset asób. 


Wydziale Drogowym, 
A przecieź tędy codziennie do pracy 


UL Milkionową powinien zainteresować się Wydział Komunikacji przy Ra- 
+ Í `i $5 2 +. , 
dzie Narodowej i doprowadzić do porządku tę ulicę. 


IKWIDUJEMY BOLĄCZKI | 


Sprawa dwóch domów załatwiena 


1 czerwca br. zamieściliśmy w rtu|rny — pisał wówczas 


bryce „Miasto i jego bolączki” list 
robótnika Zakładów im. Strzelczy - 
ka w sprawie nierównego traktowa 
nia domów, znajdujących się na te- 
tenie przyfabrycznym. Dom, ča- 
mieszkały przeż dyrekcję, jest utrzy 
mywany w cdpowiednim sianie hi 
glenicznym przez sprzątuczki firmy, 
a dom, w którym zamieszkują inni 
pracownicy, jest okroprie zaniedba 


w. Wajta= 
ma 

Wczoraj otrzymaliśmy wyjaśnie- 
od dyrekcji Zakładów. Wydano 
adzenie zaprzeziania porządko- 
wania przęz sprząlaczki fabryczne 
klatki schodowej, prowadącej do 
mieszkania dyrektora. Wydano rów 
nież polecenie odnowienia klatki 
schodowej, 6 której pisał tow. Woj 
tania. 
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W Łodzi powstanie szkoła felczerska 


W dniu 


stązć w 


15 września r. b. 
Łudzś Otwarcie 
szkoły felczerskiej, 

Zadaniem szkały będzie przygoto- 
wać średni personel służby zdrowia, 
w uoparelu o wzory, doświadczenia 1 
osiągnięcia Związku Radzieckiego, 

Do szkoły przyjmowani będą kau. 
dydaci ad lat 17, po ukończeniu szko 
ły podstawowej. 


ma naj 
B8-letniej|czerów należy kierować da Wydziafu 


PodaniR o przyjęcie do szkółeę fel 


Zdrowia Zarządu Miejskiego, 

Do podania należy dołączyć: własno 
ręeznie napisany Życiorys, świadectwo 
lekarskie, wyciąg z ks ludności, 
świadectwo lub szkol 
ne, 
gò, 6 stanie mijątkowym 
łub opiekunów kandydata, 


* 


zaświadczęnie 
zaświadczenie Urzędu Skarbowe- 


rodziców, ; 


Tydzień zwalczania chwastów 


W Łodzi w czasie od 


W 3 A 12 do 17 
czerwCa rb. obowiązuje 


tydzień 


zwałczania chwastów. ? 


W związku z tym Prezydium Ra 
dy Narodowej w Łodzi — Wydział 
Rolnictwa — wzywa wszystkich rol- 
ników, instytucje i właścicieli nie- 
ruchomości w obrębie Wieskiej bo- 
dzi do odchwaszczenia użytkowanej 


ptoez nich ziemi, 

Winni niewykonania , przepisow 
uiniejszćgó zarządzenia podlegają 
karze administracyjnej w myśi roz 
porzadzenią prezydenta m. Łodzi x 
enia 22 maja 1850 r. o obowiązku ni- 
szezenia chwastów (Dz, Urz. m. Łodzi 
Nr 11 z dnia 1 czerwca 1950 r). 


Butle z kicgsami i beczki z tłuszczem stoją na dziedzińcu jednej z łódzkich 
fabryk chemikalii. Pęknięcie butli rozgrzanej od słońca, jeden kamień rzucony 
przez dzieci, bawiące się za płotem i nieszczęście gotowe — jabryka stanie 


w ogniu, 


Karygodny wypadek lekceważenia socjalistycznego dobra, karygodne nie- 


chlujstwo i niedbalstwo! 


nieustannie każdemu z nas, zarówno 
w każdym momencie pracy partyj. 
nej, zawodowej i społecznej, jak i pa 
każdym kroku zespołowego czy oso- 
bistęgo życia”. Czujność tę winien 
każdy z nas wykazywać i w dążaniu 
do zabezpieczenia naszego wspólne- 
go dabra przed zniszczeniem. Nie wy 
starczy walczyć o produkcję, trzeba 
tę produkcję zabezpieczyć! 

Każdy członek Partii, każdy uczci- 
wy robotnik, któremu dobro zakładu 
pracy, klasy robotniczej, Polski Lu- 
dowej leży na sercu, winien się za- 
stanowić, czy w jego zakładzie pracy 
wszystko jest w porządku na odcinka 
pożarowym. 

Każdy koło swojego warszłatu wi- 
nien zatroszczyć się, aby nie powsta= 
ło tam Źródło ognia i aby w razie po: 
żaru był pod ręką sprzęt i wszystkie 
możliwości ratunku warsztatu, 

Rady zakładowe. dyrekcie winny 


się również ze swej strony troszczyć 
o te sprawy. Konirola stanu bezpie- 
czeństwa przeciwpożarowego na tere 
nie fabryki jest jednym z bardzo 
poważnych obowiązków dyrekcji. 

Lekceważenie łego obowiązku — 
dopuszczenie do stworzenia niębcz= 
pieczeństwa pożarowego karane jest 
przez masze ustawodawstwo karą wię 
zienia od lat 3 do 10. 


Wzmożenie czujności na odcinku 
bezpieczeństwa przeciwpoż, poważne 
ustosunkowanie się do tych spraw, 
zabezpieczy naszą produkcję — zao- 
szczędzi nam olbrzymie ilości towa- 
rów i maszyn, które ulegają zniszcze- 
niu w wyniku pożarów, a tym samym 
przyczyni się do szybszego wzrostu 
dobrobytu klasy robotniczej, do skró- 
cenia naszego mszsszu do socjalizmu, 
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Co pisała prasa łódzka w dn. 13 czerwca 1930 r. 


WYBUCH WULKANU W JAPONII 


Położony w. odległości 150 kilome- 
trów od Tokio — wielki wulkan ja- 
pońiski Adama =- Yama — wznowił 
wczoraj swą działalność. Masy płyn- 
nej lawy zalewają okoliczne mia- 
steczka i wioski, Ludność ucieka w 
popłochu. 


NIE MA WOLNYCH POSAD 


DOK IV drukuje na łamach „Re- 
publiki" oświadczenie, że nie ma ani 
nie przewiduje się żadnych posad W 
administracji wojskowej dla niż- 
szych funkcjonari uszów, robotników, 
wartowników i t. p. 

DOK IV prosi o zaprzestanie nad- 
sylania w masowych ilościach ofert 
i podań. 


SMIERTELNA PRÓBA 
POBICIA REKORDU 


Angiels kt major Segrave podczas 
próby pobicia rekordu szybkości ło- 
dzi motorowej —: poniósł Śmierć 
wskutek. wywrócenia się motorówki 


BEZROBOCIE ROŚNIE 


„Liczba „zarejestrowanych“ bezro- 
mtnych wynosi w całym państwie | 
224, 544 osoby. W ubiegłym tygodniu 
na terenie Łodzi straciło pracę 4.107 
osób. 


GROŻBA 
EPIDEMII TYFUSU 


W związku z silnymi upałami | na- 


tężeniem epidemii tyfusu, pisma za” 
mieszczają długie artykuły, zawiera- 
jače porady z zakresu higieny, 


OBŁĄKANI 
NĄ ULICACH MIASTA 


„Republika“ bije na alarm z po- 
wodu braku opieki nad chorymi u=- 
mysłowo. którzy masowo włóczą się 
po ulicach miast i po polach, 
W dniu wczorajszym w Rogowie 
umysłowo chora kobieta o niezna= 
nym nazwisku zabawiała się rzuca- 
niem kamieni w przejeżdżaj ące auta. 
Jeden z automobilistów so po- 
ważne obrażenia twarzy wskutek 
rozbicia kamieniem szyby. 


RATOWICE BEZ WODY 
Miasto Katowice znalazło się w 
dniu wczorajszym w katastrofalnej 
sytuacji. W wodociągach, na Skutek 
długotrwałego upału — zabrakło wa 
dy. Również w okolicy Katowic 
wszystkie studnie są wyczerpane. 


MASOWE DEMONSTRACJE 
W CAŁYM KRAJU PRZECIW 
WYROKOWI NA KOMUNISTÓW 
Z całego kraju donoszą © maso- 
wych wystąpieniach przeciw trzem 
wyrokom śmierci, wydanym na dzia 
łaczy komunistycznych we Lwowie, 
W dniu wczorajszym w Warszawie 
z placu Kazimierza Wielkiego ru- 
szył pochód pod więzienia na Pa- 
wiaku, Interweniowała policja, 


TEATRY 


PAŃSTWOWY 
TEAIK LM. STEFANA JARACZA 
(ut Jaracza 27) 
Dziś o godz. 19.15 komedią Micha 
ła Bałuckiego pt. „Dom otwarty”, 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
(uŁ Obrońców Stalingradu 21) 
(tel. 150-36) 
Codziennie o godz. 19,15 komedia 
AL Fredry „Wiełki człowiek do ma- 
łych interesów". 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
ul. Daszyńskiego 34, tel, 181-34) 


Teatr nieczynny, 


TEATR „PINOKIO* 
(ul Nawrot 27) 
Godz 8 — 15 wg. zamówień dla 
szkół widowisko zamknięte pł „No- 
wa szata króla" 


TEATR „ARLERIN” 
(nl. Piotrkowska 152) 
Teatr nieczynny z powodu wyja- 
zdu na gościnne występy, 


TEATR „OSA* 


(Trangutta t, tel, 272-70) 
Dziś, o godz. 19.30 ostatni raz „Ro- 
mans z wodewilu”. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA* 


Dziś, o godz, 19.15, „Ćórka pani 
Amqot", 
FAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 


(ul, SŁ Jaracza 2, tel. 217-49) 
kier, art. Ida Kamińska 
Teatr nieczynny, 


KIRA 


ADRIA — Kino nieczynne z powo- 
du remontu. 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Zdradziechie skały“ „—  bodz, 
16, 18.30, 21 

BAJKA (Fronciszkańska 81) 
„Hrabia Monte-Christo“ I. seria 
godz. 18, 20. 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) „Program 
aktualności krajowych i zagranicz 
nych Nr 23" 
godz. 15, 16, 17, 18. 19, 20, 21 

HEL — dla młodzieży (Legionów 2) 
Program składany: Dzieje jed- 
nej obrączki”, 
„Noc Noworoczna”*, „Mistrz nar- 
ciarski*, „Kim zostanę” 
godz. 16, 18, 20 

MUZA (Pabianicka 173). 

„Hrabia Monte-Christo” II seria 
qodz. 18, 20 

POLONIA (Piotrkowska 67) 

Kino nieczynne z powodu remontu, 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„Dziś o wpół do jedenastej” 
godz, 17.30, 20 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
„Płomień Nowego Orleanu" 
qodz. 18, 20 

ROMA (Rzgowska 84) 

„Program składany” („Szara szyj- 
ka*, „Siedem czarodziejskich płat- 
ków“, i eeg Wołgi”) 

godz. 18, 2 

REKORD (Regowska 2) 
„Nieodrodna córka” 
godz. 18, 20.30 


Ra: na 13 czerwea 1950 r. 


2,04 Dziennik. 13,380 Koncert. 
14 0 „Z życia Węgier. 14,20 (Ł) 
Muzyka operetkowa. 14,55 "Audy cja 
dla chorych. 15,80 Audi dla świetlic 
dziecięcych. 15.50 Muz. z płyt. 16.00 
Dziennik. 16,80 (Ł) Omówienie książ 
ki Gramsci „Listy z więzienia” 
1640 (Ł) Chwila muzyki. 16,50 (ŁY 
Skrzynka racjonalizatorów. 17,90 
Koncert. 18,15. Recital wiolonczelo” 
wy. 18,40 Wszechnica. 19,00 Koncert 
symfoniczny. 20.00 Dziennik. 20.40 
Recital śpiewaczy. 2100 „St. Moniusz 
ko“ — aud. sł, muz. 22.00 Wszechni 
ca. 22,15 „Bizet i jego apery* 23,00 
Ostatnie wiadomości. «%8 Otwory 
K. M. Webera. 


„Słoń i Mráwka“.f 


STYLOWY (Kilińskiego 128) 
„Pieśń tajgi“ . 
godz. 17.30, 20 

ŚWIT. (Bałucki Rynek 2) 
„Młoda Gwardia" II seria 
godz. 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
„Salawat wódz. Baszkirów* 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

TATRY (Sienkiewicza 40) 
„Kłopoty referenta Trziszki” 
godz. 15.30, 18, 20.30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) 
„Kłopoty referenta Trziszki” 
godz. 16, 18.30, 21 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
„Legitymacja partyjna" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) 
„Urodzony w październiku" 
godz. 16, 18, 20 


ZACHĘTA (Zgierska 26) 


Ze sportu 


PRAWY KAP EKANYTY KACK ETTE KKM 


Sport i kultura fizyczna 


najlepszą szkołą przysposabiającą naszą młodzież do pracy 
dla Polski Ludowej i walki o trwały pokój 


Zamknięcie IV Igrzysk Szkolnictwa Zawodowego w Warszawie 


Ww 


dniu 11 bm. na stadionie Wojska Polskiego w Warszawie za- 
kończone zostały IV Igrzyska 


Szkolnictwa Zawodowego. Na 


zamknięcie igrzysk przybyli min. oświaty dr Stanisław Skrzeszewski, 
prezes Centralnego Urzędu Szkolnictwa Zawodowego Janusz Zarzyc= 


ki, przewodniczący Głównego Kómitefu Kultury Fizycznej 
cjan Motyka i sekretarz Zarządu Głównego ZMP Wróblewski. 
trybunę przybyła również delegacja radzieckiego 
Fomina i 
Trzeci dzień igrzysk otwarty został defiladą, 


wyższego w osobach prof. 


wzięło około 5 tys. zawodników. 


Po defiladzie wystąpiły męskie i żeńskie 


pos. Lu- 
Na 
, min. szkolnictwa 
rof. Keszczykowa. 

w której udział 


grupy gimnastyczne 


oraz zespoły taneczne, które pięknie wykonały tańce ludowe. 


„Po pokazach ogłoszono wyniki za” 
wodów. 
Ostateczna sumaryczna punktacja 


IV Igrzysk Szkół Zawodowych pized- 


stawia się następująco: (ilość pkt. 


uzyskaną przez drużyny męskie po“ 
dajemy w nawiasie): 


1) Katowice -- 598 (359), 
2) Poznań — 533 (331), 3) Kra 
ków — 5% (291), 4) Wrocław 
— 475 (279), 5) Warszawa — 
444 (300), 6) Łódź — 429 (278), 
DD Toruń — 369 a 
8) Gdańsk — 220 (161), 9) 


Lublin — 199 (102), 10) Min. 
Górnictwa — 186 (186), 11) 
Kielce — 138 (120), 12) Rze* 


szów — 114 (44), 13) Białystok, 


— 106 (17), 14) Olsztyn — 79| £58 


(75), 15) Szczecin — 69 (69). 

Omawiając rolę igrzysk, sekretarz 
Zarządu Głównego ZMP Wróblew- 
ski stwierdził: 

„Ich szeroki zasięg, ich masowość 
oraz wyniki j postawa zawodników 
są dowodem, że kultura fizyczna 1 
sport w naszej ludowej ojczyźnie sta 
ją się coraz bardziej sprawą Szero” 
kich rzesz pracującej i uczącej się 
młodzieży, że kultura fizyczna i 
sport, będące w burżuazyjnej Polsce 
przywilejem nielicznej grupy wy* 
brańców, stały się dzisiaj, dzięki 0- 
piece naszego ludowego rządu i prza 


Z mistrzostw klasy A 


W  Żychlinie rozegrany został 
w niedzielę mecz piłkarski o mi- 
strzostwo klasy A okręgu łódzkiego. 
Przeciwnikiem tamtejszego zespołu 
„Emjeden* był łódzki Związkowiec. 

Goście wystąpili z czterema rezer 
wowymi, Kierownictwo Związkow- 
ca miño porażki jest zadowolone z 
gry młodych swoich piłkarzy, któ- 
tych próba wypadła dobrze. 

Zwycięstwo uzyskał zespół 
jeden* 3:0 (1:0). 


14 
Na boiskach 
I ligi piłkarskiej 

Spotkania piłkarskie o mistrzo- 
stwo II ligi PZPN przyniosły w nie 
dzielę następujące wyniki: 

Grupa zachodnia — 

Gdańsk, Budowlani Lechia — 
Włókniarz (Chodaków) 3:1 (1:1). 

Toruń, Kolejarz — Stal (Sosno- 
wiec) 3:2 (2:1), 

Budgoszcz, Kolejarz — 
(Łódź) 3:4 (2:2 

Radom, Związkowiec — Budowla 
ni. Polonia (Świdnica) 6:2 (2:0). 

Ostrów, Kolejarz — Gwardia 
(Szczecin) 1:1 (1:1). 

Grupa wschodnia — 

Tarnów, Ogniwo Tarnovwia—Ogn. 
Polonia (Bytom) 4:3 (0:2). 

Częsochowa, Ogn. Skra m 
Włókniarz (Częstochowa) 4:1 (8:0). 

Chehmek, Związkowiec — Zwiaz- 
kowiec (Przemyśl) 3:1 (2:1). 

Przemyśl, Kolejarz — Włókniarz 
(Częstochowa) 4:1 (3:0). 

Lipiny, Stal — Lublinianka (Lu- 


„Em= 


Widzew 


Kino nieczynne z powodu remontu | blin). 2:2 (1:0). 


W krajach demokracji tudo- 
wej z roku na rok rozszerza się 
obszar zasiewów, zwiększa uro- 
dzajność pól, umacnia baza maszy 
nowa rolnictwa. 

Ponad 1.000 traktorów pracowa 
ło bieżącej wiosny na polach spół 
dzielni produkcyjnych w Polsce. 
Na Wegrzech, w maju rb. czyn- 
nych było 300 ośrodków maszy= 
nowych, W Rumunii same tyl- 
ko majątki państwowe dysponują 
3.185 traktorami, Na polach ma- 
leńkiej Albanii pracuje 120 trak= 
torów, obszar ziemi ornej wzrósł 


X 


tam- o l8 proc. 


Ministerstwo rolnictwa USA 0- 
publikowało niedawno dane, doty 
czące sytuacji farmerów amery- 
kańskich. Nawet oficjalna staty- 
styka amerykańska zmuszona by- 
ła skonstatować fakt stałego po- 
garszania się sytuacji farmerów. 
W kraju zachwalanego „amery- 
kańskiego stylu życia” dochody far 
merów spadły w r. 1949 — w po- 
równaniu z r, 1948, o ponad 17 
proc. Należy tu dodać. że już w r. 
1948 dochody farmerów były niż- 
sze o 22 proc. w porównaniu z po- 
przednim rokiem. 


W USA 80 proc. pracujących 


nu roli ludzi nie można nazwać 
właścicielami ziemi. Większość z 
— to iedynie nominalni wła- 


nich 


ściciele zadłużonych gospodarstw, 
których hinoteki obciążone są 
przez banki. Reszta — to dzier- 
żawcy, Ponad milion dzierżawców 
placi czynsz w naturze, około 800 
tys. farmerów — w pieniądzach, 
dzierżawiąc ziemię od wielkich 
obszarników na niewolniczych nie 


dującej całemu narodowi klasy ro- 
botniczej — szkołą przygotowania 
młodzieży do ofiarnej i wytężonej 
pracy dlą Polski Ludowej, do walki 
przeciwko imperialistycznym podże- 


„Idzie przede wszystkim o to — 
powiedział, zwracając się do zawod- 
ników, mówca — abyście wasze o” 
stągnięcia w sporcie umieli nierozer 
walnie wiazać z walka o zbudowanie 
fundamentów socjalizmu w naszym 
kraju. Wam, uczniom szkół zawodo- 
wych, z których wyrastaja i wyra- 
stać będą kadry bojowników nasze 
go wspaniałego Grletniezo Planu we 
wszystkich gałęziach naszego prze- 
mysłu, nie wolno ani na chwilę za- 
Pominieć, że sport i kultura fizycz 
na. że zdobywanie tężyźny fizycznej 
muszą służyć sprawie szybszego zdo 
bywania wysokich kwalifikacji zawo 
dowych, stałemu podnoszeniu nwojej 
ideowej i moralnej postawy — mur 


gaczom wojennym i ich reakcyjnym | szą służyć sprawie budownictwa sò- 


agentom“, 


Bieg dziewcząt na 500 m. 
Zawodowego 


cjalizmu. 


na Igrzyskach Szkolnictwa 
w Warszawie 


Gramy według 


starej recepty 


Zebranie sędziów piłkarskich w Warszawie 


Onęgdaj odbyło?*głę wę"Warszawie 
zebranie Polskiego Kolegium Sẹ- 
dziów piłkarskich. Na 20 okręgów 
była reprezentowanych 19, z Łodzi 
delegatami byli Grabowski oraz Ko- 
walski. Przewodniczył Ba rtyzel 2 
Krakowa. Dużo czasu poświęcono 
sprawie szkolenia sędziów piłkar- 
skich. Akcja ta ma być zakrojona 
na szeroką skalę i objąć powinż:a sze 
rokie rzesze sportowców, byłych pik 


Dzisiejsze imprezy... 


W ramach imprez odbywają- 
cych się w Łodzi z okazji Ty 
godnia Kultury Fizycznej ujrzy= 
my dzisiaj na pływalni ŁKS 
| Włókniarz (przy ul. Kilińskie- 


go) o godz. 18 propagandowe 
zawody pływackie oraz skoki do 
wody. 

W programie bieg rozstawny 
10x50 m. 


ŁKS Włókniarz 
mistrzem Łodzi w tenisie 


W rozegranym meczu tenisowym 
o mistrzostwo klasy A okręgu łódz 
kiego ŁKS Włókniarz pokonał 


„Ogniwo* w stosunku 9:6. Tym sa- 
mym zapewnił sobie Włókniarz zdo 
bycie tytułu mistrza okręgu. 


łowate, które nie mogą zapewnić 
właścicielom znośnego poziomu 
życia, Prawie cała prodnkeja drob 
nych farmerów idzie na potrzeby. 
domowe; rodziny farmerów niedn 
statecznie się odżywiają, miesz- 
kaja w złych warunkach. 

Według danych ministerstwa 
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omal warunkach. Tytułem czyn= 
szu dzierżawnego w naturze ob- 
szarnicy pobierają przeciętnie po- 
łowę zebranych plonów, a za Wy- 
pożyczanie narzędzi rolniczych i 
za nędzne mieszkania zatrzymują 
większą część pozostałych plonów. 
Milionowe rzesze biedoty wiejs- 
kiej żyją w ciężkich warunkach. 

Oddajmy jednak w tej sprawie 
głos samym Amerykanom. 


Komisja dia spw rolnictwa 
przy Senacie amerykańskim zwu. 
szona była przyznać, że 43 proc, 
wszystkich farm USA (2,5 milio- 
na farm) — to gospodarstwa kar- 


rolnictwa zadłużenie farmerów 
wzrosło z 4,7 miliarda dolarów w 
r. 1946 do 5,5 młd. dolarów w r. 
1950. 


Wielkie, zmechanizowane far- 
my bezlitośnie rujnują szerokie 
rzesze chłopstwa, nieustannie 
zwiększają liczbę „zbędnych“ lu- 
dzi, skazanych na nędzną egzy- 
stencję. W Stanach Zjednoczo: 
nych bowiem traktory i maszyny 
rolnicze wzbogacają wielkich wła 
ścicieli zieraskich i służą za narzę 
dzie rugowanią chłopów z ziemi, 
We wspomnianym już przez nas 
sprawozdaniu ministerstwo rol- 


tarzyc którzy po+ wycofaniu się z 
czynnego życia sportowego zasiią ka 
dry sędziów piłkarskich. 

— Odnośnie przepisów gry w pił- 
kę nożną. podano do wiadomości, że 
nowe przepisy u nas nie obowiązują. 
Należy wzorować się na starych z 
roku 1945. 

W wy borach do zarządu zmian 
żadnych nie poczyniono. Zostali po- 
wołani starzy członkowie z prezesem 


| Glinką na czele. 


Dobre wyniki 
lekkoatletów Śląska 


"GLIWICE (PAP). W Gliwicach 
odbyły się lekkoatletyczne mistrzo- 
stwa Śląska w klasie A,-B i C. 
Uzyskano szereg bardzo dobrych wy 
ników, z których na uwagę zasłu- 
guja: 

Kula kobiet: Flakowicz (Stal Gli- 
Wice) 12,56 m (najlepszy powojenny 
wynik w Polsce), 

100 m mężczyzn: Kiszka (Unia 
Ktrywald) 10,7 sek. 

Skok w dał kobiet: 1) Kuźmicka 
(Budowlani Chorzów) 5,15 m. 

Bieg 60 m kobiet: 1) Kuźmicka 
(Bud.) 8,01 sek. 

W pchnięciu kulą mężczyzn: Pras 
ki uzyskał wynik 13,12 m. 


nictwa informuje o zwiększeniu 
się ilości traktorów w rolnictwie 
amerykańskim, I w tej sprawie 
oddajmy głos samym Ameryka- 
nom, 


Ekonomista amerykański, Mac 
Williams, przytacza dane, Świad- 
czące, że Mechanizacja wielkich 
gospodarstyy paciąga za sobą ma- 
sowe rugowanie z ziemi dzierżaw 
ców i farmerów amerykańskich, 
i stwierdza równocześnie, że w 
Stanach południowych w latach 
1930-40 ilość traktorów wzrosła ze 
146 tys. do 272 tys. W tym samym 
okresie wyzuto z ziemi ponad 300 
tys. drobnych dzierżawców. Obli 
czono, że do r. 1955w wyniku me 
chanizacji wielkich farm. co naj- 
mniej jeszcze 2,6 miliona farme- 
rów utraci ziemię, 


Oto, w jaki sposób farmerzy a- 
merykańscy przeistaczają się we 
włóczęgów, poszukujących doryw 
czych zarobków. Nawet reakcyj- 
ne czasopismo „America* nie mo 
że pominąć ttj sytuacji milcze- 
niem. 

— „Sezon po sezonie — czyta- 
my w czasopiśmie — tułają się po 
kraju w poszukiwaniu pracy ty- 
siące ludzi bezdomnych i bezro- 
botnych, rekrutujących się zwłasz 
cza spośród zruinoewanych chło- 
pw". 


Sport i kultura fizyczna muszą wy 
rabiać w młodzieży bojową gotowość 
do pracy dła Polski Ludowej, do wal 
ki o twwały pokój, Znaczy to, że, 
aby być dobrym sportowcem w na- 
szej ludowej ojczyźnie, nie wystar” 
czy osiągać dobre wyniki w tej czy 
innej dyscyplinie sportu, trzeba, 
aby osiąganie tych dobrych wyników 
łaczyło się ściśle z osiaganiem dór 
brych wyników pracy politycznej, z 
podnoszeniem swego poziomu ideolo 
gicznego, aby szkolne koła sportowe 
prowadziły i szeroko rozwijały pra- 
ce wychowawczą wśród młodzieży, 
aby kształtowały w młodzieży takie 
cechy, jak bojowość, wytrwałość, o- 
fiarność i zespołowość — te cechy, 
które powinien posiadać każdy młot 
dy patriotą chcący budować potęzę 
naszej ojczyzny i bronić jej z bronią 
w ręku, jeśli zajdzie tego potrzeba. 

W naszej pracy sportowej 
bierzcie przykład i uczcie się od 
młodzieży radzieckiej, od boha- 
terskiego leninowskiego Komso- 
molu, który wychował setki ty” 
sięcy sportowców — żolnierzy, 
stachanowców i uczniów — 0 
fiarnych synów wielkiej radzie- 
Pak ojczyzny”. 


Wielka Parada Sportowa 


Uroczystości 18 b. m. 
na stadionie 


t ŁKS Włókniarz 
Święto Kultury Fizycznej, które 

obchodzić będziemy,w nie 
dzielę dnia 18 bm. wywołało w Ło- 
dzi ogromne zainteresowanie. Pu- 
bliczność łódzka. miała już niejedno 
krotnie możność przekonać się ile 
piękna zawierają w sobie impreży 
o charakterze masowym, w których 
główny nacisk kładzie się na ich 
stronę dekoracyjno -propagando- 
wą, gdyż tego rodzaja imprez ma- 
my już kilka w ciągu roku, jednak 
Święto Kultury Fizycznej prześcig- 
nie wszystkie dotychczasowe. 

Wszyscy jednak pamiętamy za- 
pewne piękną defiladę sportowców 
w pochodzie 1-Majowym — defia- 
da, którę ujrzymy w niedzielę na 
stadionie Włókniarza o godzinie 15 
będzie bodaj jeszcze bardziej bary 
na i urozmaicona, 

Otworzą ją poczty: sztandarowy 
i portretowy, w których ujrzymy ia 
kich znanych wyczśnow: ców a: 
Proniewiczównę,' mistrzynię Polski 
w pływaniu, Barana popularnego 
piłkarza naszej drużyny ligowej 
ŁKS Włókniarz, Bonieckiego jed- 
nego z najlepszych naszych pływa- 
ków, Głażewską jedną z najbar- 
dziej zasłużonych dla naszej lekko- 
atletyki kobiecej zawodniczek oraz 
popularnych naszych trenerów Ma] 
chrzaka i Pawlaka. 


Za pocztem sztandarowym i por- 
tsetowym postępować będzie las 
szturmówek (64), później zaś „Ży- 
we kwiaty“ — grupy*”"dziewczat w 
strojach ludowych. A 


Po grupach młodzieżowych zacz- 
nie się defiłada sportowców. wyczy ' 
nowych. Otworzy ją biała lawina 
— grupa 380 szermierzy w pięk* 
nych białych kostiumach. 

Za nimi pójde inni. Różnyni kolo 
rami mienić się będą dresy i kostiu 
my 8 zrzeszeń sportowych, a w stro 
nę trybun zwracać się coraz to inne 
rozradowane twarze młodych dziew 
cząt i chłopców tryskające zdro- 
wiem i energią życiową, które na- 
bywają ma boiskach sportowych 
pod opieką naszych władz pań- 
stwowych i Partii i 
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